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Proces Centrolewu'w Warszawie | 


rozpoczyna się w dniu dzisiejszum _ | 


"METY 


"CENA: NUMERU 15 GROSZY. a URO ZAE. 


; Warszawa, 3 lutego. , b. poseł Edmund Chodyński, redaktor świadków. R procesje o zamach ną życie Piłsudskiego 
W sądzie okręgowym w Warszawie | >! oPskiei Prawdy" Marjan Synowiec: | . zę. względu na wielką ilość świad- | ZMIERZAĆ BĘDZIE DO ODROCZENIA 
rozpoczyna się dziś t. zn. w środę proces | “> Justyna Budzyńska - Tylicka, Zy- ków należy przypuszczać, że PROCES | SPRAWY z powodu zamachu na Purzy- IM 
o zajścia i strzelaninę w. AI. Ujazdow- | "00t Szulniań, Józet Kusiak, Włady- TEN. POTRWA PRZESZŁO TYDZIEŃ. |ckiego. ELE: ZA 
skich po wiecu Centrolewu w „Dolinie c yy Jan Brylióski Antoni: Ra- AMA e gł onych świadków bikar | Sprawa ta była już swego .czasii og- 
Szwajcarskiej* 14 września ub, r. j PZW E, , amach | OCZNA, prokurator będzie więc się do 
i t aoi 20,4. żenia jest świadek w procesie o zamach magat,- by tym razem jej nie odrącząć, 
„Na ławie oskarżonych zasiadają dzia- | „ Ompletowi sędziowskieniu przewo- |qa życie Marszałka — Witold Purzycki |ggyż =. | E -óśiA 
łacze PPS CKW b. poseł Józel Dzięgie- ||" 7) Prezes Neuman, Oskarżetiie wnosi] postrzelony w Rembertowie, |. STAN ZDROWIA” PURZYCKIEGO 
lewski, oskarżony również w sprawie za | Prok. Kawczak. . i PRACY, W związku z tym obrona składająca poprawił się tak znacznie, že będzie, on 
machu na życie Marszałka Piłsudskiego,| Do sprawy powołano- przeszło. 4004sie z.tych samych adwokatów co przy | mógł. zeznawać. ATAY 


Tajemnica strzału nod Rembertowem. 
| Stugębna plotka wywołała sensację w społeczeństwie i w kołach Są-. | 
= dowych. — Rozdwojenie osobowości i łatwowierność adwokata. | 


: Warszawa, 3 lutego. ,  Udałem się przeto do Graczyka, la-, słyszałem. Bardzo się tem przejął no i, szał, może przekręcił, a ludzie: zaraz | 
Jak iuż donosiliśmy, proces Jago- by zapytać go, czy to.prawda. Graczyk przerwano całą rozprawę. Nie spodzie- roznieśli, dołożyli i teraz sami nie wie- | 


dzińskiego i tow. został odroczony. |oświadczył, że tak mu córka opowia-, wałem się doprawdy takiego efektu.  |dzą czego chcą: ARET nazi ji 
„Największą sensacją Jest pustrzele- data, Kiedy jednak wezwalłśmy fa ode - 0000000000. „| — No jakżeż, a czy. pani, ojcu nie -mó 
gle Purzyckiego pod Rembertowem. powiedziała, że to _ nieporozumienie, CO mówi ¿1C |wiła, że to ten, którego postzzelili, yx 
| Ak 50: TARTA BA an gda gdyż mówiła o innej asoble. Tyle wie-| >. Jamborowa? bon. > tam i US nie wiedziałam. 
sek powołania świadków na tę osolicz- f sifa Canti peset |; jr u i oro |bom nie czytał: gazet. ? igo 
_ ność, że podobno Purzycki nio” mógł działem o tej sprawie. . OPAŁ | P M —A Cóż padi 'w sądzie powie? - 


"|. Z kołel reporter „Gazety Polskiel" PRA AA | 
„|udał siędo p. Jamborowej. która rzeko-|, 7,4 cóż mam mówić. Mam świad- 


-tye postrzewny, (4%k opowiada o0.ie- FR WT YS | WI 
wa? rzekomo. miał w tym dee je.|„„Imaginacyjnośćć - 


jie w Rembe ap oe. Gian) |mo miała: widz « Purzyce Ków: Padałiśmy w; śledztwie. tychi wszy | 
dae W knalle X Rembenowe i plej mecenasa Benkla. eg o „osobiscie! Purzycy sieni kolejarz. c0. ii w. tyon Czasie i 
WERI k ob i usa, | - r. Jakło.proszę pana ludzie zrobią byl, oni widzieli, że Purzyckiegó, ani 
ruszenie. Okazało oo Powszech „ZA Jednak pojecłtał pan specjalnie! zawjęze 2 fety widły — zaperza się mlo żadnego innego znajomego nie było: : ; 
APA AR E jednak, że do Warszawy, aby złożyć zeznanie da mężatka. JE Przyszędł tu jeden tam) Tak tedy niesamowita | 
„Gazeta Polska“ delegowała swego — Nie pojechałem specjalnie w tej sanitarjusz z Kasy chorych, wcale nie wizja rozdwojonej osoby Purzyckiego l 


: i sprawie. Byłem wogóle w Warszawie, Purzycki. Znałam go, bo panną jeszcze zaczęła blednąć w świetle słów osób: | 
Rijeka W dO MRACA YAN, I przy okazji zaszedłem do sądu, aby będąc służyłam w Kasie chorych. Mó-|które ją nieświadomie i mimowoli wy- | 


i, f 
i i i przysłuchać się rozprawie. Z powodu wi jeszcze do mnie: „O, panna Graczy-| wołały. | WZA | 
PASET A iee o niczem tku nie byłem dopuszczony na salę. kówna, teraz już Jamborowa* bo mnie! Gdyby nie imaginacyjność  adwoka- | 


in „mówi s w Wi Trzeba trafu, spotykam w, kuluarach poznał z tamtego czasu. Wspominałam, ta stołecznego. plotka: rembortówską z 
WO ntaa kę ORGA znajomego swego, 'mecenasa Benkla. potem ojcu, że spotkałam znajomego z pewnością nie urosłaby do. rozmiłąrów 
| Tyslączne najbardziej sprzeczne z sobą Przywitałem się z nim i opowiadam co Kasy chorych. Ojciec może nie dosły-!sensacji. Id uf a 
wersje krążą z ust do ust, wprowadza- 
= jąc zamęt niesłychany.. 


f 3 r oP OE i i 

Aby z tej powodzi pogłosek wyłu- y | b ia! j | ia 
skać prawdę, należało przedewszyst- rzą s e C ' Ą | "W | UC U ro e ony. | 
kiem zasięgnąć informacyj u tych, któ- E m Bom | he jeh mt d a, a | 


_ rych zeznania miały wprowadzić nowe, 


rewelacylne podobno okoliczności. | Tak oświadczył w senacie min. Składkowski.—Specjalna komisja | 


dapo aysh należy w pierwszym rze- śledcza badała stosunki w łódzkim urzędzie śledczym, - | 
cz WSKI - a AN): PWR rek mid i Nd h ho i ję a 40%, 
eh 6. Mikolaj Malachowski. Wi gdzie żadnych nadużyć nie stwierdzono. AK 
< P. Mikołaj Małachowski jest felcze- = ma. i upy ć Pu OPEN Ed 2 i i 
| rem miejscowej Kasy chorych a rz Winni beda surowo karani. 
tego praktykuje w mieszkaniu własnem Ward „Sy SZOT A Aera i pali ( 
przy ul. ks. Skorupki. a WARSZAWA, 3 lutego, |na rok 1931/32 proponując uchwalenie| stosowanych tam metod. Wysłane zò- d 
. _ (Polsh> Agencja Telegraficzna). „. _ |projektu bez zmian. 4 stały komisie „ała 4 i 
Co mówi Po przyłęcia uchwały komisji sena-|_ Sen. Kopciński (PPS) zgadza sle na BEzZPODSTAWNOŚCZ RAAS i 


doh alahie | TAW ICHKOL- l 

p. Małachowski? ckiej w sprawie projektu sejmowego u- uchwalenie Kredytów dodatkowych z piły s NOSE AAR PRE | 

'— Nie spodziewałem się fany 507 ? WA (okaz prepu anD Ya aem Soona aa dndure ay oo. Wreszcie ; minister wysłał komisję | 
— mówi p. Małachowski — że zezna- zadowościa Rookie) arte tywując to nadużyciami w administra- 90 Łucka. „Minister stoi na stanowisku i) 


nie moje wprowadzi tak wielki prze-  Rzplitej sen. Skoczylas. w imieniu, ko- Cii polici. ge. kto: winien, będzię „akarsny. Xorga 


j 4 dat % J aaa Pai Ł ji k , to: k l t h 
wrót w rozprawie sądowel Nie bylem misji skarbowo - budżetowej przedsta-| _Min. Składkowski odpowładając ma| są rzeczy na do: dowłejo ga dkach ( 
pewien, czy szczegół, który przypad- wił projekt ustawy w sprawie państwo-| vywody sen. Kopcińskiego oświadczył dawala ; ' 
kowo udało mi się usłyszeć nadaje się wego funduszu drogowego. Projekt 2 | 


! ten że na komisji skarbowo-budżetowej sej i 
do powtarzania w sądzie „Poprostu ktoś przyjęto w brzmieniu ustawy sejmowej. mu stwierdził, że wysłał trzy komisję GO PRZEKORANIA ZN OE NE EERE y 
= powiedział mi, że słyszał od starego Nastepnie sen. Szarski reiterował pro-| do trzech urzędów, co do których miał KO JEST W PORZĄDKU, 4 

furmana, Graczyka, jakoby córka jego jekt ustaw o kredytach dodatkowych największe zaniepokojenie w sprawie . , i 


widziała Purzyckiego w restauracji w mmama Ilecz, że nikti nie dogorywa, jak twier- 
tym czasie, kiedy miał leżeć ranny w dził sen. Kopciński. _ 


rowie przydrożnym. Córka starego 


7 7 NR CU | 6 NĄ Ń 4 s ç TENN 34 ANI 
e 44 za | szą” KAM UE: Inne fakty podnoszone przez sen. 
Graczyka. jako młoda, siedemnastolet- Z h } EB Ep M Z , | 
| nia dziewczyna, dostała przed pięcioma GREBRGERC| | M GERR owy Kopcińskiego są albo nielstniejące albo | 


laty algele służącej w Kasie chorych ma pociag sowiecki. _. |Zarowa atmosiere w wzędzić śledczym i 
Ponieważ w tym samym czasie Purzy- Mińsk, 3 lutego. | Rozpoczęty poście doprowadził do W Łucku minister doszedł do przeko- 


; ; | RORA 201 „PE ła, że niema innego wyjścia jak | 
cki również pracował w Kasie chorych, Na pociąg woiskowy, zdążający z zatrzymania dwuch sprawców. zama- U 4 j 
iako RALAN wydało mi się RAN. Mińska do stacji Niegorełoje nieznani chu, przy. rewizji osobistej jednak nie ROZEWIE TEGO OSN co ; 
podobne. że go znała. Obecnie niedaw- sprawcy rzucili bombę, która eksplodo- zdołano ustalić. kim są zatrzymani. Po-! | PRZ D 10 DN. U ZYNIŁ. 
ho wyszła zamąż za syna właściciela wała. raniąc kilkunastu czerwonogwar nadto jeszcze „jedną bomhe znaleziono W głosowaniu przyjęto kredyty, w 

dzis ~o oo o |na_stacji Rudzice. ‘brzmieniu sejmowem. Posiedzenię trwa. 


h 


Toa. 


restauracji, Jambora. , tów. p: | 
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Katastrofalne trzęsienie ziem 
ma Nowej zelamncjji 


WELLINGTON, 3 lutego. 
(Telegram własny). 
Nową Zelaridję nawiedziła wczoraj 
straszna katastrofa. — k 
Q godz. 8-ej minut 15 rano prowin- 
cje Hawkis - Bay zostały nagle nawie: 
dzone silnym wstrząsem. Wkrótce po 
pierwszym nastąpiły dwa mocniejsze 
jeszcze wstrząsy ,przyczem skutek ich 
okazał się straszny, Wszystkie mosty ł 
władukty ruręły. Portowe miasto Na=' 
pier zostało całkowicie zburzone. Mimo 
iż domy zbudowane są z grąnitu — po 
wstrząsach nie pozostał kamień na ka-' 
mieniu, Wskutek silnych drgań skorupy 


d 


| 


i WELLINGTON,‘ 3 lutego. 
" (Polska Ageucia Ielearaficzna) 
W czasie  dzisieiszej 
przy- 


czem 21 osób ppniosto śmierć. Pożar 


„szerzy się w dalszym ciągu. Połowa 


miasta padła już ofiarą ognia. Utwo- 
rzył się specjalny komitet rozdzielają- 
cy żywność wśród bezdomnych. 
scowości Wairea, Waipawa I Waikuku- 
dotknęła katastrofa. bardzo ciężko. 
W Wairoa jest 2 zabitych. Do okolic 


dotkniętych katastrofą wyjechali mini- | 


strowie zdrowła publicznego 


Pewien radjoamator w Rochester 


stanie New York, przejął doniesienie 
katastrofy w Napier, według które 
| Hastings runął w gruzy szpital, 


nosi sto osób. 
- Ad 


Prasa jugosłowiańska przepełnio 


na 
jest opisami skutków trzęsienia ziemi, 
Miej- jakie nawiedziło w ostatnich dniach Al- 
banię. Najoardziej ucierpiało miasto Kor 
gdzie zburzonych zostało zgórą 500 


cza, 
domów. a 400 osób póniosło śmierć. 


Wszystkie połączenia telefoniczne i 
i rolnic- telegraficzne zostały przerwane. Ttzęe 


Białogród, 3 lutego. 


Nr. 34 


a |Nota rządu polskiego 
x pomwódu lądowania 
lotników mienuiethziefi 
w Solsce 
(Telegram własny). 
w 
z wpłynęła nota rządu polskiego z powo- 


go liczba oflar wy du przekroczenia granicy przez lotni- 


kt niemieckich. 


Biżuterja bezcennej 
wartości 


w miesztanica iwomskieżo 
paseta i 


Lwów, 3 lutego, i 
Woezoraj władze śledcze we Lwowie, 


zlemskiej dzwony na wieżach kościel-| doktórów i 20 pielezniarzy, 
nych same się rozkołysały | p RNE * 


i poczęły; 
dzwonić. Po chwili jednak Świątynie 
razem z wieżami zamieniły się w gruzy. 

Gwałtowne zmiany nastąpiły także 


w układzie dna morskiego, wskutęk 


czego . zli 
ROZKOŁYSAŁY SIĘ GWAŁTOWNIE ą 
FALE MORZA. i 7 | Łódź, 3 lutego. 
Wiele statków zostało wyrzuconych | 
na brzeg. Karnonierka „Veronica“ rzicó- które dzienniki łćdzkie 
na została o brzeg, poczem porwana! 
przez fale I wyrzucona daleko w otwar= 
te morze. Temu samemu losowi uległ 

szereg innych okrętów „które ohecnie 
ROZPACZLIWIE RY WAJY POMO- tycznego przebiegu tych 


wiadomości o 


aresztowań. 


Y. 
„płstóstkie połączenia telegraficzne IEA 
e zostały pozrywate, a wia 
dómóści © skutkach trzEdlóntA? ziół u P, S„lewicy: Władze dokładnie poinfor- 
zyskiwane są drogą prywatną. | mowane 0 kongresie zarządzily ścisią 
Całkowitemu zniszczeniu uległo rów inwigiłacię lokalu przy ul. Tuszyńskiej 
nież mlasto Gisborne położone o 150 17/19; gdzie zgromadziło się okolo 350 
klm. na północ od Napier, oraz mlasto delegatów. Bezpośrednia obserwacja da 


Hastings. We wszystkich zburzonych 'vniki 
mtastach :zapality- się - sklady wegla 113 nadspodziewane wyniki, wykazała ho 


zbiorniki benzyny, a wskutek ogólnego Wiem, Że cały ziazd i obrady toczęce 
popłochu ` 158 się przy drzwiach zamkniętych nosiiy 
OGIEŃ OBEJMUJE CORAZ: TO NO~ charakter antypaństwowy, posuwajzc 
WE DZIELNICE. |się do zbrodni zdrady stanu. wiączułe. 

1 /W mieście Caterton-pedzsoe po uli m 
cach auta poczęły wpadać jedno na dru 
tte” ulegając kompietnenńm zniszezenłń., 
Cała północna część Nowei Zelandii wy 
qląda po trzęsieniu jakgdyby była zbom. 
bardowana. Szczególnie straszne, wraże 
mie sprawiają mlasta, gdzie nie zastał: 
słę ani jeden dom w całości. o | 
Tlości zabitych ludzi nie zdolano do- 
tv/.czas ustalić. i i 
/. HASTINGS JEST PRAWDOPODO- 
BNIE 100 ZABITYCH, ZAŚ ILOŚĆ ZA- 
BITYCH W INNYCH MIASTACH: NIE 
JEST -JESZCZE ZNANA, ©. | 


ogólnie jednak przypuszczają, że w Cza 
sie trzęsienia kilkaset osób straciło ży=- 
cie, reszta zaś mieszkańców iest cięż- 
ko ranna. ME: £ 
Władze wdrożyły niezwłocznie ak- 
cję ratunkową. Z Auckland wyruszyły 
do Napler z największą szybkością krą- 
żowniki „Dunedin“ i „Dlomedes'*, na po 
kładzie których znajduje się ekspedycja 
ratunkowa, złożona z killaurastu dokto- 
rów, pielęgniarek 1 wielkich zapasów 
żywności: 1 środków opatrunkowych. 
Na miejsce katastrofy wyruszyły rów- 
nież ministrowie zdrowia publicznego i 


s 


rolnictwa. i 


dżi złazd delegatów z calej Polski P. 


siva ASUłyz 63 JUż) 
wyłwor- 
negó 


Jamesa Hall 


Już wkrótce ujrzy Łódź 
Najpiękniejszy, film świata!!! 


aresztowaniu uczestników kongresu | 
wszechpolskiego PPS.-lewicy jesteśmy, 
| upoważnieni do podania następujące, fak Przekazani zostali do dyspozycji proku- 

jratora przy sądzie okręgowym w Łodzi, 


W dniach 1 i 2 b. m. ocbywał się w | EEEE e n Z O OOOO COO 


Na ipópilerniefsza: gwiazda filmowa 
niaua parlnerka CHEVALIER'A urocze zjawisko 
NoE. 1 "ekranu , dźwiękowego 


E MAC DONALD 


"w ołoczęniu 
zachwyci miłośników kina-grą w arcywesolej farsie 


-WSPA ZATOPIONYCH 


kap talne, pocieszne i rozrzewniające do łez sytuacje 


Premjera jutro w.T. S. „CASINO“, 


twa oraz ekloa ratowricza złożona z 16 sienie zietni trwało z przerwami około 


20 minut. | 1 


Aresztowanie zjazdu P.P.Slewicy. 


Wobec tego wczorai o godz. 1.30 po pot. 
Wobec przesatnego ujęcia przez nie, WKToczył na salę silny oddział poilcji, 


aresztując wszystkich obecnych, któ- 
rzy wraz z zebranych olbrzymim i ob- 
ciążającym materiałem dowodowym 


wykryły w mieszkaniu jednego z kup- 
ców miejscowych podejrzanych o paser- 
stwo olbrzymi magazyn biżuterji, bezcen 
nej wprost wartości pochodzącej z wy- 
praw złodziejskich dokonanych we wszy 


stkich niemal większych miastach w Pól | 


sce głównie we Lwowie, Krakowie, War 
szawię i Łodzi. = =.. m 

W magazynie tym między - inneml 
znaleziono kilkaset sznurów pereł. prze- 
szło 200 złótych i srebrnych zegarków, 
znaczną ilość srebrnych papierośnic. za- 
staw srebrnych i.pierścieni z brylantami. 

Biżuterię , przewieziono do wydziału 
śledczego. sk 


4 r 


Sukces Solski w Krynicy. 


Krynica, 3 lutego. 
(Tel. własny „Republiki*). 


Dziś w trzecim dniu turnieju hoke- 


jowego o mistrzostwo świata do naj- zdobywa Qualja. 


ważniejszych spotkań należał mecz Pol 
ski z Francją, który miał dramatyczny 
przebieg. Polska zapewniła sobie zwy- 
cięstwo dopiero po- przedłużeniu ze 
strzału Tupalskiego. W pierwszej tercii 
zdobywa bramkę dla Polski Kowalski. 


salghan ode nv Ag 


świa(ń: niezapom- 


e Jacka Oeckie 


pod tyt 
66 


= 


Wynik ten utrzymuje się przez długi 
czas Í dopiero w 8-ei minucie trzeciej 
tercji wyrównującą bramkę dla Francji 


Polsce nie udaje sie zdobyć zwycięskiej 
bramki, Po przedłużeniu gry pada 
wreszcie decydująca o zwycięstwie 


Gra się zaostrza. lecz | 


Urzędówo podają do wiadomości, iż! 


i bramka ze strzału Tupalskiego, przyje- | 


tą z ogromnym entuzjazmem przez licz- 
nie zebraną publiczność, Dzieki tenn 


a! KYYICÓWE. Polska dostała się do fina- 


e (1 RODACY raih 
1 Zsserji spotkań o wejście do finału 
odbył się jeszcze mecz między «Austrią 
a Rumunią. Zwyciężyła zdecydowanie 
Austria w stosunku 7:0. (4:0, 0:0, 3:0). 
Rumunja grała lepiej aniżeli w pierw= 
szym meczu, była jednakowóż. przeciw 
niklem znacznie słabszym. Sędziował p. 
Czapski. | l i 
| Dziś w godzinach przedpołudnio- 
wych odbył się również mecz w turnie- 
iu pocieszenia o nagrodę min. Zaleskie* 
go miedzy Węgrami a Anaglią. Zwycięe 
żyły Wegry w stosunku 3:1 (2:1, 1:0, 
0:0). Meczem kierował p. Kulej. 

Po trzech dniach rozgrywek- do ff- 
natu wchodza: Kanada. USA. Czechoz 
słowacja, Szwecja, Austria i Polska. W 
dniu dzisiejszym grają: godz. , 10-ta 
USA — Austrja. godz. Il-ta Czechosło- 
wacja — Kanada. godz. 20-ta Szwecja: 
— Polska. O godz. 14-ej gra Francja z 
„Rumunią © nagrodę min. Zaleskiego. < 
WOOD ia a JAA I AZÓWIAIACK Dam N ALAMO 


_ — Kilka okrętów chroniąc się przed burzą za 
winęło do portu w Almerica, W chwili zarzuca: 
nia kotwicy urwał się łańcuch kotwiczny na o- 
krecie francuskim „Lorca”, przyczem kapitan i 
czterech 
się uratować tylko dwie ofiary. wypadku. 


Lawrence Tile 


nieustraszony Kozak-opryszek, 
w wielkim filmie dramatycznym 


PIEŚNIARZ GÓR 


wykonanym całkowicie w ko- 
lorach naturalnych, zabłyśnie 
„wkrótce na ekranie kinoteatru? 


dotychczas widziane. | 
PAWEŁ WHITEMAN, 


twórca jazzu ze swym 60 osobowym zespułetm 
w otoczeniu najznakomitszych gwiazd ekranu i sceny. ;, 


"Orgja dźwiękowo-wzrokowa przewyższająca wszystko 


, 


Pa pra X "a 
gts Ueda s: had FIL 


+ marynarzy wpadło do morza. Udało. 


a. aż tas: -tiy PMR AR gĘ” o. lg) m da RAP wŹ 


a zB „RAPP Ć a ać 5 FH 


Af 
Po GE 


I CEUE Rh A 


że RE 


| me wat mmo tuo MO 


W świeile prasy sowieckiej. 


Prasa sowiecka nie dochodzi Jo rąk' tam artykuł G. Kazakowa p. t. „Pjonier- padki, kiedy dzieci pracują „dla przykła-! „kopniak'em niżej pleców", co wśród lu- 


 czy.elnika polskiego, gdyż nie posiada w | organizacja na porogie IX zjezda Kom- du“ w fabrykach, gospodarstwach rol- l du rosyjskiego i innego należy do metod 


Polsce n estety, debitu. Powiadamy. „nie somota“, Z artykułu iego dowiadujemy nych, zwierzęcych, tępią $zkodników, | domowego wychowania... | 
stety”, gdy nie widzimy bynajmniej po- się następujących ciekawych rzeczy: zbierają plony z pól j t. p. A dalej: „Oczy- 2) Dziecko jest bezpłatnem, eksploa- 
wodów, dla których dzienniki rosyjskie| Pionierorganizacja sowiecka (coś w wiście, zdarzają się wypadki używania | towanem ciałem roboczem i pracuje wię- 
nie mogłyby być sprzedawane w kio- | rodzaju naszego skautingu) liczy ponad dzieci, jako darmowej s.ły roboczej. Pra- | cej aniżeli dorośli... 
skach ulicznych narówni z jnnemi pisma- 3 miliony 300 tysięcy dzieci, Nie stanowi ca dzieci w „kołchozach" (kolektywne 3) Dzieci uprawiają polityczne donò- 
mi zagranicznemi. Wprawdzie w każ- | ona tylko wyłącznie organizacji wycho- gospodarstwo wiejskie) nie jest ściśle róz !siclelstwo, są niejako organem „czerez- 
dym nieomal numerze takiego sowieckie- wawczej, ale wciąga również dzieci do graniczona i zdarza się często, że że| wyczajki zajmują się szp clostwem i za 
go dziennika znajduje się jakaś napaść na i życia politycznego, szczególnie w obec- I dziecj pracują więcej, niż dorośli...* to otrzymują publiczne pochwały w ofi- 
Rzeczpospol tą. Polską, ale ostatecznie nym okresie, jak mów ą komuniści „Soc. Os.atniem wreszc e zajęciem dzieci, | cialnym organie rządu sowieckiego. 
nie może to jeszcze ostatecznie być po- | stroitelstwa* czyli budowania państwa zorganizowanych w pionierorganizacji 4) Dzieci spełniają powszechnie fun- 
wodem odebrania debitu, skoro nie ad- socjalistycznego. Pionierorganizacja po- | jest donoszenie o wypadkach sabotażu, | kcie dozorców fabrycznych i kontrolują 
biera się go dziennikom niemieckim, co- siada też wielkie znaczeńie dla przepro-| upraw anego przez „kułaków”, o ru- | wydajność pracy robotn ków, wystawia- 
najmniej tyle zawierającym insynuacji I wadzenia patile.ki... Obowiązkiem dzie- chách kontrrewolucyjnych i t. p. jąc im dobre i złe oceny... 
kłamstw antypolskich. Istniałaby jeszcze ci tedy jest przedewszystkiem zachęca-| P. Kazakow oczywiście o każdej z} Z jednej więc strony pajdokracja, z 
obawa, że wprowadzenie na nasz rynek |nie i namawianie dorosłych do intensy- | powyższych prac dziecięcych mówi o- drugiej — wyzysk najmłodszego pokole- 
gazetowy dzienników moskiewskich i lc- į wnei, prodikcyjnej pracy, Pionierzy kon- bszernie i jest, jak zaznaczyliśniy, zado- nia, przyzwyczajanie go, do metod szpi- 
ningradzkich mogłoby być kolosalną pro- troiują, czy rodzice punktualnie chodzą; wolony į nawet dumny z pionieorgani- | clostwa i donosicielstwa. To się nazywo 
pagandą dla naszego swojsk ego komu- do fabryk i czy nie zaniedbują się w | zacji... tam nową metodą wychowania. W tak m 
nizma. Ubawa ta jest % tyle płonna że „swych obowiązkach. Pionierzy ustawiają Można jednak į inaczej spojrzeć na toj duchu „wychowuje się* 3,300,000 no- 
właśne w świetle dzienffków sowiec-| w pobliżu fabryk „zwierzyńce* czyli, samo. Nas np. kiedyśmy przeczytali ar- wych obywateli sowieckich... Z tego si 
kich życie komunistyczne jest tak smu- czarne deski, na których wypisują na- , tykuł "p. Kazakowa przeszedł zimny | cieszą i z tego są dumni... 
tne i ponure, że przynajmniej tyle czci-| zwiska robotników, którzy przyszli do dreszcz... Czy doprawdy można tak ża- Dz ecko jest czynnikiem bezkrytycz- 
cieli ZUM Nae co į zjedna.  |pracy P lani, zaniedbani, którzy PSA KĘ PRE i odpo- | nym, łatwo zapalnym, skłonny do ph 
Nie zamykajmy oczu na to, że opj- |cie uciekli przedwcześnie od warsztatu. wiedzialnośc, a y mie widzieć w tem|ceniania swej roli, ambitnym. Władza 
nja polska jest całkowicie zdezorjenio- | Na:omjast na deskach czerwonych dziecj | wszystkiem monstrualnego umyśliego | sowiecka nadużywa dziecka jako narzę- 
wana, jeśli chodzi o prawdzjwy stan rze- | wyp'sują nazwiska robotników przykła- deprawowania i degenerowania młode- | dzja w walce o swe cele polityczne, ałe 
czy w Rosji. Tak zwana „propaganda“ |dnych i pracowitych. „Często w gaze- go pokolenia. równocześnie gubi samo dziecko, dając 
antysowiecka, uprawiana zarówno u nas, | tach fabrycznych — p sze RO | Przecież jasnó jak na dłoni leży, że mu istotną władzę w domu rodz cielskim. 
jak i całym prawie zachodzie jest już cał- oczywiście p. Kazakow — pojawiają się| pionierorganizacja jest zaprzeczen em robiąc z niego bezpłatnego robotnika i 
kowic,e skompromitowana, Prowadzona notatki, w których syn pisze, że ojciec | wszelkiego wychowania, jest natomiast | szpiega. Władza sowiecka robi z dziecka 
niezgrabnie, szyta grubemi nićmi, dała icgo nie wypełnia umowy pracy, Zdarza- narzędziem demoralizacji į! wyzysku psa, stojącego na straży pewnego pro- 
ten rezultat, że nikt jej nie wierzy. A je- ją się i takie wypadk, jak w fabryce, dzieci: gramu, ale znarawia to dziecko, ponad 
dnak czytelnik polski chciałby dopraw- | „Dux”, że na zebraniu fabrycznem wy- 1) Dziecko jest nauczycielem, wycho= | wiek je wynos , daje mu olbrzymią, z pe- 
dy w edzjeć, czy np. „piatiletka* daje do- stąpił 13-letni pion er i oświadczył: wawcą i denunciantem dorosłych ludzi, wnością zawsze nadużywaną potęgę. 
datnie rezultaty, czy też ujemne, Raz wy|  — Olciec mój jest próżniak!em į pija- w pierwszym rzędzie swych rodziców. s% i 
pisuje się okropności o straszliwym gło- kiem: Kiikakrotnie starałem się przeko- | Trzynastoletni smarkacz, który JESZCZE | Dlaczego u nas niema debitu dzienni- 
dzie w Rosji i o zupełnem załamaniu się tiać go aby podpisał zobowiązanie nie nie rozumie z tego, co widzi, publicz | ków sowieckich? Przecież takie „kwiąt: 
planu gospodarki państwowej rosyskiej,! „współzawodnictwa w socstroltjelstwie' , n.e oskarża swego ojca, wydając go rów- k“ z sowieckiej niwy mają niesłychani: 
to znów nagle wyrywa się ktoś, jak Filip I za takie propozycje częstował mnie tyl- nocześnie w ręce „wladzy“ za rzekomę | propagandowe znaczenie, Kto zgodzi Sie 
z konopi i pieje hymny pochwalne na ko kopniakiem poniżej pleców. Tutaj, lenistwo ' pijaństwo. Wiemy przecież do- | u nas na taki program wychowania? Kio 
cześć „piatiletki*. Ostatecznie w zgło-| przy wszystkich robotnikach pawing: rze, że w tym właśnie wieku dzieci od- | przytakiwać będzie tym niesłychany:r 
wach „opinji* tworzy sę chaos czam, że jeśli mój ojciec się nie poprawi, znaczają się wybujałą fantazją, kłamią, | objawom zwyrodnienia? 
Pamię:amy np. niedawną jeszcze kam- nio będę go uważał za swego ojca. chwalą sę, pozują na bohaterstwo. Ofja- Takich rzeczy jest tysiące. Na każde! 
panie w spraw e głodu wśród dzieci w Dalej opisuje się działalność kultu- rą tej przejściowej prawie chorobljwej | stronn cy tego nieomal żywego świadku 
Rosji. Pisało się o hordach bezdomnych b, dzieci, ART RA czytać Z La i ga mają i NA Pa RMS nga ANER be AE kad A: 
rozbójni ralizowa- tów, poczem p. Kazakow przechodzi do Śli, rodzice przeważnie, może właśnie za | Przecież u nas miliony ludzi rozu A] 
Ra „Ally e AE ki sj de ah s wy-| to, ż stó) łod koleni taj rosyjsku. Niechaj na własne 
nych w najwyższym stopniu, obdartych, pracy gospodarczej dzieci i opisuje wy o, że częstują swe młode pokolenie {czytają po yjsku. 


= 


nędznych, oddających się zbrodniom, roz CEEE OPERA ROC E WOTA MOE ZEK BUKA A ARS 


puście i hazardowi, Nagle, zaledwie 
przed dwoma tygodnanii w jednem z 
prawicowych pism francuskich pojawił 


oczy się przekonają, niechaj zrożum ają 
że nie potrzeba sztucznej „propagandy“, 


. s v é 
| i ) J aby zrozumieć całą grozę tej nowel „mo- 
] SW MIE rh ralnośc.* 1 nowych metod, idących ze 
Wschodu... 

Sejm E E E na aS prace Szkoda, że nie można kupić „Izwie- 
WRO ROWY RE REZ stwier” WARSZAWA, 3 lutego, :pomledzy stronnictwami „Centrolewu* p Mo RAIN TORU „A aja 
dził, że dz atwa rosyjska czyni wrażenie| jutro wznawia prace selm. Minister a endecją. Czesław Ołtaszewski. 
dosylu i wesela i że pod względem wy- spraw zagranicznych Zaleski wygłosi Dyskusja nad sprawą brzeską może www WSCHYWWNWENEZY 
chowania, kultury i wyglądu zewnętrz- na pos soron roma spraw gtasranioz AC r ap enum pororas obrad i i 

1 UEA „ nych senatu wielkie expose. W expose nad budżetem, gdzie mogą być porusza 
RO Rer 7 ISA dziątwę FA tem minister poruszy sprawę „Panenro- ne nietylko kwestje dotyczące samego. Apelac aw sprawie 
cuską. Artyku! ten oczywiście został od- -py« oraz zda sprawozdanie z obrad Ll- budżetu, ale | sprawy polityczne zwią. zajść w Golasowicach 
czytany z trybuny parlamentarnej przez gi narodów nad kwestją górnośląską. |zane z działalnością polityczną rządu. Katowice, 3 lutego. 
deputowanego komunistycznego, p. Ca- $ Dyskusja ta ma być rozciagnięta na Do. ada: śóelacyliezo V- KALOVA. 


++ o 
Ea, ję alei w ten sposób większego] w kuluarach krążą pogłoski, że nec Mejk ATERN, Jott cach wpłynęła apelacja prokuratora od 
eszcze rozgłosu. 


OPOZYCJA ZAMIERZA WZNOWIĆ dzić atak na rząd, gdyż klub B. B., po. Z741Ych krwawych zajść w Golasowi- 
f. Komu wierzyć? Kto widział lepiej | DEBATE. siadając wiekszość może w każdej S20 „| zabójstwa 4. p. przodownika 
dzieci rosyjskie, kto pisał prawdę, a kto, brzeska. chwili przeprowadzić uchwałę © ptze- t, 

nie? W tym celu został zawarty już pakt rwaniu dyskusji. Tajny skład broni 


areas Wyenka merydowców walandi | a Z RE ee, 


üe, ludzie domagają się faktów, aby na 

ich podstawie mogli sami rozumować, a i 
nie padać ofiarą kłamstw „Propagando-| Jogywyi w Warszawie. -bGdwiedziomo lzen nad granicą polsko-niemiecka, w 
RANN . Ponie- : ; pow. szturmskim, wykryto w grobow= 
wych” z jednej i drugiej strony. Ponie rówmież Łódź. cu rodowym olbrzymi skład broni. W 
Warszawa, 3 lutego. |prace wielkiego węzła kolejowego w specjalnie do tego celu urządzonym gro 


się artykuł znanego dziennikarza, który 
w sposób zdumiewający konstatuje, że 


waż prawdy, jak dotychczas przynaj- 


in ej, niema, przeio ludzie zupełnie prze-| © W Warszawie przebywa obecnie; Warszawie. |bowcu znaleziono: 12 lekkich karabi- 
stali wierzyć temu, co się o Rosji pisze wycieczka przemysłowców i finansi-| Następnie uda się wycieczka prze- nów maszynowych, 60 karabinów — 


mówi. I „propaganda“ straciła zaufanie, Stów szwajcarskich, którzy w dniu ju- mysłowców do szeregu młast polskich, wzór „98%, oraz znaczną ilość amuni- 


1 węc stała się niepotrzebną, a nawet 
*zkodl wa. 


s 


| 4a 
$ 


iiem wychowania młodego pokolenia ; 
tosji. Leży przed nami numer „Jzwięstii' 


z dnią 18 b. m. W odcinku znajdujemy budownictwa” kolejowego i przedstawii < 


trzejszym będą przyjęci na specjalnej 
konferencji urządzonej przez wicemini- 


|stra komunikacji Inż. Witolda Czapskie 
S go - 3 
- Wzięliśmy, tytułem przykładu, pro- 


Ponłeważ przemysłowcy szwajcar- 
<s.v interesują się głównie kwestłą bu- 
dowlaną w Polsce. inż. Czapski przed- 
staw] im swe zamierzenia w dziedzinie 


między innemi do Łodzi, Krakowa. Gdy cii. 

ni I Katowic, celem zapoznania się na Dla wywiezienia znalezionego sprzę 
miejscu z potrzebami budowlanemi tych tu wojennego. policja malborska użyć 
miast. Po powrocie dò Warszawy nie musiała samochodu cieżarowego. 

jest wykluczone, że wycieczka flnansi-| Jak wykazało dochodzenie. wdrożo 
stów szwajcarskich złoży ofertę w spra ne przez władze śledcze z Malborka, 
wach budowania w Polsce: bluków do- tajny skład był własnością Stahihelmu. 
mów, szos, mostów ł t. d. Zarządca majątku, niejaki Weick, został 

í i aresztowany. 
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Sport. 


W niedziele mecz 


© mauisitrzostwo drużynowe 
Gotski. 


„ W nadchodzącą niedzielę odbędzie 
się w Warszawie półfinałowe spotka- 
nie bokserskie o mistrzostwo drużyno- 
we Polski między BKS. (Katowice) a 
Polonją warszawską. Zwycięzca tego 
spotkania zmierzy się z mistrzem Łodzi 
IKP. O miejscu spotkania zadecyduje 
105, 
Niepowodzenia 
ping-pongistów 
łódzkich mw r. Flucie. 


Na międzynarodowym turnieju ping- 
pongowym w Kr. Hucie z udziałem wy 
b'tnych zawodników czeskich, węgier- 
skich i polskich startowali również za- 
wodnicy Kadimahu łódzkiego. 

Łodzianom nie powiodło się i odpa- 
dli oni w przedbojach. Mistrzostwo pa- 
nów 1 zdobył Belak, mistrzostwo pan - 
„Ramona* (Kraków), w grze podwójnej 
»anów para Erlich Fichtman 
(Lwów), w grze mieszanej — para Sa- 
ksowa (KTS — Katowice) i Bolak (Bu- 


dapeszt). 
Zwycięstwo «.K.S.-u 


w Krakowie. 


W drugim dniu turnieju gier sporto- 
wych w Krakowie ŁKS. pokonał w ko- 
szykówce jedną z najsilniejszych dru- 
żyn w Polsce Cracovię w „stosunku 
38:20. 

Warto zaznaczyć, że Cracovia do- 
tąd nie przegrała do żadnej drużyny 
polskiej z taką różnicą koszy. W meczu 
siatkówki Y. M.-C. A. pokonała ŁKS. 
25:22, 

Naogół pozostawił ŁKS. bardzo do- 
bre wrażenie, szczególnie po występie 
„ppniedziałkowem. Drużyna łódzka gra- 
'a tego dnia doskonale. Z zawodników 
„wyróżnić należy: Gapińskiego, Pegzę, 

lasiewicza I Krauzego. 


YMCĄ krakowska 
w Łodzi. 


Doskonałe drużyny siatkówki i ko- 
szykówki IMCA. (Kraków) zaproszone 
zostaną na rewanż do Łodzi. Spotka- 
nia rewanżowe odbędą się jeszcze w 
bieżącym miesiącu. Dokładny termin 
ustalony zostanie w tych dniach. 


Łodzianin p. Hankie 
w zarzqdscie F. F. 8-un. 


W poniedziałek odbyło się walne 
„ebranie Polskiego Kollegjium Sędziów 
Piłki Nożnej, na którym obrano nastę- 
pujący Zarząd: prezes Przeworski, wi- 
ceprezes; por. Docewski, członkowie 
Zarządu: mir. Bodzanowski, Mosiński, 
Hanke (Łódź) i Rutkowski. 


Jaksięukonstytuował 
Zarząd Bar-hochby 


Nowy zarząd „Bar-Kochby* ukon- 
stytuował się następująco: Prezes i pel- 
mący zarazem funkcję sekretarza hono- 
rowego p. J. Wolf, wice-prezes: p. dr. 
L. Silberstrom, skarbnik: p. L. Cytter, 
rospodarz: p, A. Oksenberg, zastęp. go- 
spodarza: p. J. Chasilem. człon. zarzą- 
du: pp. I. Grawe, H. Sztrowajs, H. Lu- 
boszycki, inż. M. Fuks. Przewodniczą- 
ty referatu sportowego: p. A. Segał, 
członkowie: pp. dr. L.. Siberstrom i A. 
Oksenberg. Kierownicy sekcyj: atletycz 
nej: p. M. Cwillich, bokserskiej: p. J. 
Taflowicz, gimnastycznej: p. A. Sepał, 
kolarskiej: n. M. Cukierman, motocyklo 
wej: p. L. Cytter, muzycznej: p. H. Lu- 
boszycki. pinz-pongowej: p. J. Chasilew 
gier sportowy, lekko-atletycznej, piłki 
nożnej, pływackiej i szermierczej chwi- 
towo jeszcze kierownikami nie obsadzo- 
no. Referat prasowy: p. M. Cwillich. 


00€0090000096000000000000606669 
w. I. z. ©. 


Dziś w środę w lokalu Zrzeszenia Kobiet 
żyd. W. I, Z. 0.. Sienkiewicza 26, odbędzie się 
tradycyjny wieczór 

CHAMISZA - ASAR - BISZWAT. 
Przemówienie wygłosi p. Limón, Recytacje — 
śpiew — tańce. Początek o g. 9 wiecz, Wejfcie 
A SKA 50 gr. dla wprowadzonych gości 
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XVIII kongres federacii hokeja lodowego. — Doniosiej wagi 
uchwały. — Wysokie zwycięstwa Kanady i USA. — 
Anglja i Węgry wypadiy już z konkurencji. 


d 
Krynica, 2 lutego. 

W sobotę, odbył się w sali Domu 
Zdrojowego XVIII kongres międzynaro- 
dowej federacji hokeja na lodzie. przy 
współudziale delegatów: Belgiji, Fran- 
cji. Anglii, Niemiec, Austrii, Szwecji. 
Włoch, USA, Kanady, Czechosłowacii. 
Rumuniji, Szwajcarii, Wegler i Polski. 
Kongres otworzył p. wiceminister 
spraw zagranicznych Józef Beck, który 
pówiłał delegatów w języku polskim i 
francuskim. oświadczając, że rząd przy 
wiązuje wielką wagę do uchwał kongre 
su krynickiego, widząc w szlachetnej 
rywalizacji sportowej moralne wycho- 
wanie. W imieniu Krynicy powitał de- 
legatów burmistrz dr. Górski. Przema- 
jwiał jeszcze. prezes LIHC p. Paweł 
'Loicq. witając specjalnie serdecznie de 
legatów USA, którzy po raz pierwszy 
z wyjątkiem  Olimpjad uczestniczą w 
mistrzostwie świata. 
| Na przemówieniach nastąpiło omć- 
wienie zgłoszonego przez prezesa 
Loicqa projektu przeprowadzenia roz- 
igrywek krvnickich. Państwa zamorskie 
|Kanadę i USA rozstawiono biegunowo, 
„następnie rozstawiowo Polsk» i Szwe- 
cję oraz Czechosłow'a.ie i Austrię ze 
względów na stanowisko jakie w spor- 
cie hokejowym zaimują. Następnie, po- 
zostałe państwa dolosywan». Ostąt: .z- 
nie losowanie dało nastepujace rezu.ta- 
ty: Kanada z Francją i zwyciężając ją 
kwalifikuje się do finału. Czechosłowa- 
cja gra -z Węywrami i zwyciężając ich 
gra z Polską. Pokonany w tym meczu 


gra z Francją. Zwycięzca tego meczu (US 
go spotkania kwalifikuje się do- finało-, 


wych rozyrywek. USA wylosowało za 
przeciwnika Rumunję i przez zwycię- 
stwo kwalifikuje się do finału. Austria 
gra z Anglją. Zwycięzca tego meczu 
gra z Szwecją i kwalifikuje się do fina- 
łu. pokonany- natomiast ma4;ieszcze eli- 
minaşiş z. pokonanym w spotkaniu USA 
ow wj 


i— Rumunja, i kwalifikuje się również 
do finału. W ten sposób do finału doj- 
dzie sześć drużyn. z których każda gra 
z każdą. Otrzymamy wówczas piętna- 
ście spotkań finałowych. Cztery druży- 


ny które odpadają, grać będą o: puhar W 


pócieszenia ofiarowany przez p. mini- 
stra Augusta Zaleskiego. : 

Dalszy ciąg kongresu odbył się w 
niedzielę i powzięto na nim cały szereg 
doniosłej wagi uchwał.  Uchwalono 8 
głosami przeciw 5 rozegrać przyszłe 
mistrzostwa europejskie w Czechosło- 
wacji. zaraz po Olimpiadzie zimowej w 
Lake Placid, w czasie między 1 a 15 
marca. Zabiegi delegata Niemiec Kle- 
berga © organizowanie mistrzostw roku 
1932 w Niemczech upadły. Wogóle rola 
p. Kleberga nie należała do specialnie 
wdzięcznych. 

Uchwalono dalej dwa wnioski Pol- 
ski, które idą w kierunku powierzania 
na przyszłość organizacje mistrzostw 
wiatowych tylko tvm państwom które 
posiadają sztuczne tory lodowe i prze- 
prowadzenia zmiany boisk w trzeciej 
tercji po 7.5 minucie. Postanowiono da- 
lej, że. w czasie roku olimpijskiego. mi- 
strzóstwa świata będą równoznaczne z 
mistrzostwami olimpijskiemi. Dalej. u- 
znano Wacka Kuchara i Kuleja jako sę- 
dziów międzynarodowych. Przeprowa- 
dzone wybory widzą p. Pawła Laieqa 
po raz dziesiąty z rzędu prezesem LIGII 
a p. Andre G. Poplimout (Beleja) sekre- 
tarzem. Na wiceprezesów wybrano pp.: 
inż, Duska (Czechosłowacja) i Trimpeia 

W końcu przemawiał jeszcze gene- 
ralny sekretarz amerykańskiego komi- 
tetu organizacyjnezo zimowej Olimpia- 
dy. Mówił z zachwytem o organizacii 
krynickiej i życzył sobię aby I ake Pla- 
cid, zdało podobny egzamin; Zaprasza- 
jąc wszystkich do l:ake Placid, zakoń- 


spotkamy się na igrzyskach X Olimpia- 
dy i żadnego z reprezentowanych w 
Krynicy państw — nie zabraknie*. 


Turniej krynicki rozpoczął się w nie 
dzielę, przy wyprzedanei widowni. 
'spaniała, mrożna pogoda. W loży ho- 
norowej widzimy ministrów: Józefa 
Becka. Ignacego Matuszewskiego z ża- 
ną i Alfreda Kuehna, ambasadora Fran- 
cji Laroche oraz szereg przedstawicieli 
państw obcych. 

Na pierwszy ogleń idzie spotkanie 
Kanada — Francja. Z jednej strony stoi 
mistrz świata, z drugiej niepierwsza 
drużyna europejska, pozbawiona w do- 
tadku swego najlepszego gracza Has- 
slera, który jest kontuzjowany i grać 
nie może. Jest rzeczą oczywistą, że gra 
cze oznaczeni dużą żółtą literą „M“ na 
 bronzowem tle koszulki wyjdą z tego 
spotkania zwycięsko. Pytanie tylko w 
jakim stosunku. 


Serje bratek rozpoczyna: Me. Cal- 
lum. Mimo przygniatającej przewagi, 
Kanada prowadzi w pierwszej tercji za- 
ledwie 1:0. Po zmianie stron. bramkarz 
Francji Lefebure nim zdążył się obej- 
rzeć, a dwukrotnie musiał wyjmować 
krążek z siatki. Tablica pod zegarem 
wskazuje wynik 3:0 na korzyść Kana- 
dy. Morris i Wattson byli strzelcami. 
W chwilę później, fenomenalny bram- 
karz gości zamorskich Putti ze stoickim 
spokojem ratuje iedvną w ciągu meczu 
sytuację z której jeden z braci Couver! 
mógł strzelić bramke dla barw Francji. 
"Pod koniem tercji dalsze dwie bramki 
zdobywają Mc. Kallum. i Mc. Kenzie 
(w ostatniej sekundzie), W ostatniej ter 
cji. francuzi ledwo się na nogach trzy- 
mają. Szóstą bramkę zdobywa Mc. Ken 
zie, następną Morris po wsnaniały 
driblingu Wattsona. © Ostatnie dwie 
bramki były dziełem Wattsona. Obi: 


czył, „wierzymy. że za rok wszyscy padły w:ciągu pół minuty I były do sie. 


Wesoły kącik sportowy 


Referent muzyczny gazety „Boston 


cit się on wobec tego do swego Kolegi 
redakcyjnego, pełn'ącego funkcje redak 
tora sportowego z prośbą o napisanie w 
zastępstwie recenzji z koncertu symfo- 
nicznego. 

Dziennikarz ten, który w dziedzinie 
muzyki był kompletnym ignorantem, 
mimo to uczynił zadość prośbie kolegi, 
traktując i tę artystyczna imprezę wy- 
łącznie pod kątem widzenia sportowca. 
Ta sportowa recenzja z koncertu miata 
następującą treść: 

„Dzień wczorajszy upłynął pod wra 
żeniem niezwykle doniosłego wyderze 
nia z dziedziny sportowo - mizyżznei. 
Słynna drużyna naszej orkiestry fillar- 
monicznej w swym naisilniciszym skła- 
dzie wykazała znowu swą wysoką kla- 
sę, wprawiając w podziw liczne rzesze 
wielbicieli sportu i muzyki. Ls: 


Rozległo się uderzenie gongu i na 
„ringu pojawił się  kapelmistrz James 
„Fairview, owacyjnie witany przez pu 
bliczność. Czołowy ten zawodnik na- 
"szej świetnej drużyny dzięki swej ujmu 
jącej i sympatycznej postaci stał się ulu 
„bieńcem najszerszych warstw publicz- 
ności. 

Zaraz na samym początku w ouwer 
turze Beethovena „Egmont* dowiódł, 
[iż znajduje się w doskonałej formie. Pod 
czas całego przebiegu match'u rozwi- 
‘jat on niezwykle intensywną akcję przy 
pomocy rak i górnego tułowia. ratując 
się w najbardziej krytycznych sytua- 
cjach.Stara tradycja znalazła w nim god 
nego następcę. i ? Ura S 

Podkreślić należy w pierwszym rzę 
dzie niezwykłe opanowanie pałeczki dy 
rygenta. którą dodawał on swemu ze- 
społowi bodźca do coraz to nowych 
ataków, ambitna drużyna była w nie- 
ustannej oien”ywie, której w pierw- 


Z 


szym rzędzie zawdzięcza zasłużony suk. 


aces | triumf. 


Juk wugimdaia rececnzfm EBR 11 WAY CYWA GL 
sprawozdawcy spari WY EE. 


W następnej z kolei symfonii stare- 


Evening Nevs* nagle zachorował. Zwró go i wypróbowanego zawodnika Hayd- 


na silną przewagę miały na początku 
skrzypce, 4, 

Przedstaw'ciele tych instrumentów 
ruszyli do ataku, przejawia'ąc niezwy- 
kły zapał i temperament. to też w pierw 
szej połowie gry, aż do póli nału prowa 
dzili oni grę, ze znaczną przewagą nad 
swym przeciwn'kiem - Jednak później 
powodzenie ich zostało poważnie za- 
'chw'ane i nie wytrzymali oni tempa. 

Instrumenty dęte zaczęły powoli o- 
siągać przewagę. 

„Z pomocą przyszło im lewe skrzyd- 
ło, -a przedewszystkiem zespół puzonów 
„mający znaczną przewagę fizyczną. Na 
początku prowadzili oni grę ostrożną, 
poczem zmien'li taktykę, przechodząc 
ido gwałtownej ofenzywy. Zmieniły się 
błyskawicznie role. Skrzypce znalazły 
się w defenzywie. Zespołowi dętemu 
przyszły z pomocą bębny. których po- 
teżne uderzenia słychać było na dale- 
kiej przestrzeni. * > 

Mimo zaciekłej obrony skrzypce mu 
siały się ostatecznie poddać, Tłum DO- 
witał zasłużone zwycięstwo z oznaka- 
„mi żywego zadowolenia. | 

Naogół przyznać należy, iż wieczór 
należał do bardzo udanych. Organizato 
Irom tej sportowo-muzycznej należy się 
najwyższe podziękowanie i uznanie. 


J. POLAK 


(astma, pokrzywka, artretyzm, reumatyzm. 
„Ul. 6-90 Sierpnia ZZ "o: 


I piętro 

Te', 164-21. — Przylmue w dni powszednie 

,9d godziny 6-ei do7-ei, — w niedziele i świela 
(14, od godz, 1lrei'do 12-et 


bie bliźniaczo podobne. Obie rzeczyw:- 
ście piękne. Mecz kończy się wynikie:: 
19:0 (1:0, 4:0. 4:0). 


| Po południu odbyło się niezwykłe 
' emocjonujące spotkanie między Austrl» 
a Anglią. Gra prowadzona od pierwszej 
3 ostatniej chwili w błyskawicznem 
tempie. miała przebieg frapujący. Svno- 
wie Albionu wystąpili bez słynnego 
Sextona. który na meczu w Berlinie do- 
znał poważnej kontuzji. Austria grała w 
najsilniejszym składzie z Herhertem 
Briickiem. Brakował jedynie Ertl. Zde- 
cydowanvm faworvtem była Austria. 
tvmczasem przebieg - gry wvkazał że 
siły przeciwników były zunełnie rów- 
ne. a zdobycie zwycięskiej bramki mo- 
że być zaliczone bardziej na konto 
przypadku niż bvć  odźwierciedleniem 
pewnej wyższości. Przyżnać trzeba. że 
technicznie górowała znacznie Anstria. 
która miała swe żelazne siły w Herber 
cie Briicku. Tatzerze i w bramkarzu 
Weissie, który, zaprezentował się z ják- 
nailenszei strony. W drużvnie anriel- 
skiej grał dobrze bramkarz Little. Bez 
zarzutu spisali się Magwood. Parker I 
Thomson. Trzy tercje nie przynoszą 
rozstrzygnięcia. Pada ono w pierwszej 
minucie po przedłużeniu ze strzału do- 
skonałego Briicka. Zwyciestwo Austrii 
przedstawia się cyfrowo: 1:0 (0:0, 0:0. 
10:0. 1:0). 

| Wieczorem. przeżyliśmy nielada e- 
mocję w postaci meczu Czechosłowa- 
eia — Austrja. Mecz ostry od pierwszej 
do ostatniej chwili. trzymał widownię 
w ciągłem nanieciu, Czechosłowacja o- 
parta na szkielecie LTC—Praca ze słyn 
nvm Maleckiem na czele bvła fawory- 


|tem. symnatja jednak widowni bvła po 


stronie Wecier reprezentowana przez 
mistrzowski klub ..Budapesti Korczo- 
lvazo Fęgylet*. Wegrzv musieli ulec, 
ustępując znacznie czechom. Wynik koń 
(,cowv ustala Hromadka w trzeciej ter- 
cji. Wynik końcowy 4:1 (2:0: 1:1, 10:0). 

W poniedziałek odbvł się mecz 
USA — Pumenia. zakończony  wyni- 
kiem 15:0 (7:0. 5:0. 3:0). Spotkania te- 
|go oczekiwano z kolosalnem zaintere- 
sowaniem. Amervkanie nie zawiedli i 
zaprezentowali się nie gorzej od kana- 
„dyjczyków. 


M. L 


s A TZ, PZN, : 
f ŻY. l DY P~ pi 
y ; $ 


Dziś Anscarego i Andrzeja 
Jutro Agaty P. M. 


Wschóo słońca 17.12 
źachód słońca 4.26 
„Wschóu «siężyca . 5.58 
Zachód księżyca 8,41 
Długość dnia. 8.07 
Przyby © dnia 124 
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Roniiska'a 
 „BXBTESSU” 


W dnia wczorajszym władze bezpie- 
czeństwa skoniiskowały krakowskie i 
łódzkie wydanie „Expressu*. | 
` Konfiskata dokonana-została na sku- 
tek wniosku URZĘDU PROKURATOR- 
SKIEGO w Tarnowie, który dopatrzył 
się w notatce, omawjającej wiec politycz 
ny w Tarnowie, treści przestępczej. 


Przepisy dla komorników 


zostały już wydane. 
Komornicy łódzcy otrzymali jnż no- 
we przepisy, wydane dla nich przez mi- 
nisterstwo sprawiedliwości. | 


Przepisy te regulują wymierzanie į dz 


zarachowywanie należności na podsta- 
wie taksy dla komorników i zobowiązu- 
ją ich do wypłacania należności dla osób 
(rzec ch najpóźniej-w trzecim dniu pow- 
_szednim po pobraniu pieniędzy. JE 

Komornicy mogą należności te prze- 
słać na koszt zainteresowanpch przeka- 
zem pocztowym, lub na żądanie zajnte- 
resowanych, płacić przy pomocy blan- | 
sietu nadawczego do Ps Ks. o:ile mter 
resant prześle komornikowi taki blankiet. | 


„ „Ponadto przepisy te' regulują odby- * 


wanie rewizji k sowych u komorników 
i ch odpowiedzialność dyscyplinarną. 
W nowych przepisach nie uwidocznio 
no.życzęnia zajnteresowanych sfer go- 
spodarczych, by komornicy odpowiadali 
na zapytania o'stanie sprawy egzekucyj- 
nej, 


“Choroby zakaźne. 
© Zanotowano 76 przypadków. 
AW. ciągu ubiegłego tygodnia, to jest 
od dnia 25 stycznia do 31 stycznia 1931 
roku zgłoszono do Wydz ału Zdrowotno- 
ści Publicznej następujące przypadki za- 
chorowań ia choroby zakaźne. 

Dur brzuszny 6 przypadków (w tygo 
dniu poprzednim 9 przypadków), płonica 
29 przypadków. (26), błonica 20 przypad- 
ków (26), odra 4 przypadki (8), róża 3 
"przypadki (9), gorączka połogówa 14 
przypadków (11), drętwica karku—przy- | 
padków (1), krziusiec — przypadków (1). 

Ogólem'w tygodniu ub egłym zanoto- 
wano 76 przypadków zachorowań na cho 
roby zakaźne, w tygodniu poprzednim 91 
przypadków. | 


Rozfargnieni łodzianie 


zostawiają rozmaite przedmioty 
w iramwajach, . 


Zarząd tramwajów łódzkich podaje do 
wiadomoścj zainteresowanych, że niżej 
„ wymienione przedm oty pozostawione w 
wagonach tramwajowych mogą prawi 
właściciele po udowodnieniu swej wła- 
sności w kancelarji wydziału ekspedycji- 
ruchu odebrać, ży 

5 sakięwek, I bnokle, 1, koszula mę- 
ska, 3 książki, 5 parasolek, pudełko bar- 
wników do skór, | para mankietów, 1 
kołnierzyk, 1 fartuch i bluza robotnicza, 
1 pantofle sportowe, 6 portmonetek, 1 
chusteczka na głowę, I pudełko blaszane 


z pieniędzmi, 5 par rękawiczek, fajka, 2, 


pary spodni, teczka skórzana. wieczne 
pióro, 1 trepy, I czapka sportowa, 1 bań- 
ka emaljowana, 1 prześcieradło,: 1 koł- 
dra dziecinna, 1 walizka, 2-laski, 1 wy- 
cąg z ksiąy stałej ludności na nazwisko 
Jakóba Przybylskiego. (p) 


dat policji otrzymał 


"oddał je im. 


Rak 


1 ZAGRO a ll 
Magistrat skarży b. rad. Andrzejak 


=r- Str „5 


o zwrot póbranych z kasy elektrowni 50 tys. złotych. 


Sąd zasądził na rzecz miasta całkowita sumę powództwa. 


W dniu wczorajszym wydział: cy- sumy inkasowane za udział w posiedze Andrzejak sum tych nie wplacał, nawet 


wilny sądu okręgowego w Łodzi, roz- 
patrywał sprawę byłego radnego mia- 
sta Łodzi Marjana Andrzejaka, obecne- 
go burmistrza 
oskarżonego o niewpłacenie - do. kasy 
miejskiej kwoty 
50.598 zł. 83 gr. pobranej z 
łódzkiej, ; 

P. Andrzejak jako przedstawiciel 
większości radzieckiej zasadał Ww za- 


elektrowni 


rządzie elektrowni łódzkiej. Za udział| 


miasta Aleksandrowa, | 


niach przekazywanę. będą .w całości do 

kasy; miejskiej ą radni zasiadający w za 

rządzie elektrowni AD 
"pełnić będą swe funkcje honorowo. 


deklarację, mocą której zobowiązywał 
się kwoty pobrane tytułem wynagrodze 
nia za udział w posiedzeniach, wpłacić 
całkowicie do kasy miejskiej. . 


pod zróżźbą wydalenia go z partji. 
Wówcżas magistrat wystąpił z po 

wództwem . przeciwko Andrzejakowi 

oraz przeciwko elektrowni łódzkiej, któ 


Radny Adrar Sodbisał BCAA EY, 'w myśl podpisanej dawniej deklaracji 


nie powinna była wypłacać honoraritm 


„ża udział w posiedzeniach Andrzejako- 


wi, lecz bezpośrednio do kasy miejskiej. 
Z ramienia magistratu adw. Sztro- 
majer domagał się na sprawie wyecze- 


"Tymczasem p. Andrzejak inkasowa:;kwowania od Andrzejaka sumy 50.598 


w każdem posiedzeniu zarządu .pobie- nych sum nie wpłącał do kasy miejskiej zł. solidarnie z elektrownią łódzką. 


rali przedstawiciele miasta pewne kwo-, 
ty. W „swoim czasie na jednem z posie- 
dzeń rady miejskiej, postanowiono, że 
PAra a L E N A 


Nanad bandycki 


iw krófkim czasie suma poborów: wzro 
sła do przeszło 50.000 złotych, „Mimo 
kilkakrotnych napomnień i monitów, p. 

(ana pa 


eht , 


ul. Pabianickiej. 


Jeden ze sprawców skazany na rok więzienia 


Późnym wieczorem XII-ty komisar- 


dzie bandyckim, dokonanym przed“ do- 
mem przy ulicy Pabjanickiej 35. - 


P. Władysław Jerzak, wracając sa-| 


motnie od znajomych, natknął się przed 
wspomnianą kamienicą na jakichś 
dwuch młodych mężczyzn. 


Nieznajomi zażądali od niego pienię- 


y. 

Gdy Jerzak im odmówił, jeden z 
nich chwycił go za kołnierz palta, a dru 
gi począł grzmocić pięściami po głowie, 
wołając: i 


cię zabijemy! | 

Jerzak, widząc, iż ma do czynienia 
z bandytami. opróżnił w ich obecności 
kieszenie i gdy znalazł 
trzy złote, 


 Rabusie. niezadowoleni z tak ńikte- 


„. Jerzak dotkliwie poturbowany, do- 


meldunek o napa- tart do komisariatu. gdzie złożył meldu-| wartowicz stwierdza, że magistrat 


nek o napadzie, podając dokładny - 
rysopis sprawców. 


towano' dwuch młodzieńców, Karola 
Ratajskiego i Stefana Szyszkę. 


Wczoraj obaj stanęli przed łódzkim! 
który sprawę tę|trzymał, co miał prawo uczynić bez 


sądem okręgowym, 
r 


Po kilkudniowem dochodzeniu aresz| , 


Mecenas Lachmanowicz jako przed 
stawiciel elektrowni domagał się 
. "oddalenia powództwa; 
oświadczając, że p. Andrzejąk cofnął 
przedtem podpisaną deklarację, a sumy, 
jemu wypłacane, aczkolwiek miały być 
wpłacane do kasy mięjskiej, zobowiąza- 
ny był wypłacić właśnie p. Andrzejo- 
kowi; jako bezpośrednio biorącemu u- 
dział w posiedzeniach elektrowni. 
Rzecznik p. Andrzejaka adw. Le- 
nie 


posiada żadnego prawa do tej kwoty, 
wypłacanej jego klijentowi. 
P. Andrzejak sumy te 

chciał przelać do kasy partii PPS., 
póki był jej członkiem, a gdy przestał 
być członkiem PPS., pieniądze te za- 


ozważał pod przewodnictwem sędzie- względu na uchwały rady miejskiej. 


go Kozłowskiego, w asyście sędziów 
Halickiego i Bądzikowskiego. 
Oskarżał prokurator Nikitenko. 


Wobec tego adw. Lewartowicz sta- 
wia wniosek o oddalenie powództwa 
względnie o przesłuchanie w charakte- 


Podsądni na sprawie nie przyznali rze świadka wiceprezydenta miasta dr, 
— Jeśli nam nie dasz pieniędzy, to Się do napadu i powoływali się na kil-| Wielińskiego, który w rozmowie z p. 
1 ku swych znajomych, z którymi nie roz| Andrzejakiem 


stawali się krytycznego wieczoru. - 
Jerzak jak również i inni świadko- 
wie poznali w Ratajskim jednego ze 


prosił go, by otrzymane z elektrowni 
pieniądze dał na partię PPS. 
Sąd w składzie przewodniczącego 


sprawców napadu, natomiast co do sędziego Lewickiego i w asyście <Sę- 


x + 


Sajszki ie ARRA 1 uaar 
mieli pewne wątpliwości. 


dziów Szretera i Markusa' wydał 'po 
narądzie wyrok, mocą którego Andrze- 


go łupu, poczęli go oókładać pałkami.| Sad po naradzie, wydał wyrok, mo-|iak został skazany na wpłacenie do ka- 
Jerzakowi udało się wyrwać z ich rąk: cą którego Ratajski został skazany na|sy miejskiej magistratu mlasta Łodzi 
Bandyci puścili się za nim biegiem, rok więzienia, a Szyszka uniewinniony | całkowitej sumy powództwa, powódz- 


lecz wkrótce zrezygnowali z pogoni. 


'z braku dowodów. 


as. 
[ones sn] 


two zaś elektrowni oddalił. (p) 


Meldunki, rejestry, śluby i zgony 


obejmuje nowoutworzony wydział administracyjny magistratu. 


Wąbec wejścia w życie rozporzą- 
dzeń wykonawczych do rozporządze- 
nia Prezydenta Rzeczypospolitej o ewi 
dencji i ruchu ludności — okazała się 
konieczność koordynacji działalności u- 


„rzędu, meldunkowego biura wojskowo- 


policyjnego, biura ksiąg stałej ludności 
i urzędu stanu cywilnego, których czyn 
ności zazębiają się bardzo ściśle, zwła- 


stracyiny, do którego. włączone zostaną 


Powyższe cztery urzędy i biura miej- 
S e. * 
W wydziale administracyjnym ze- 


żeć będą nastęrujące czynności: reje- 
stracja ruchu ludności na terenie miasta 
przez prowadzenie meldunków admini- 
stracyjnych i wojskowych, nadzór. nad 


A Z ZEZZZZZE ZDZ ZZ 


środkowana będzie działalność samo- przestrzeganiem przepisów meldunko- 
rządu m. Łodzi w zakresie poruczonym wych oraz prowadzenie ewidencji osób, 
ustawami państwowemi, a dotyczącym upoważnionych do czynności meldunko 
ewidencji ruchu naturalnego ludności o-| wych, prowadzenie Biura Adresawego, 


raz współdziałania.z władzami w spra- 


udzielającego  informacyj adresowych 


szcza w związku z nowowprowadzo- wach, dotyczących wykonywania przez, dla obywateli i urzędów, prowadzenie 


nym systemem ' ewidencji 
ści i meldunków. ke 
W związku. z powyższem magistrat! 


wojska. i 4 . 
. Między innemi do zakresu działalno- 


ruchu ludno- ludność miasta obowiązków względem ewidencji mieszkańców m. Łodzi we- 


dług grup specjalnych, jak np. w wieku 
szkolnym, w wieku popisowym, wy- 


postanowił utworzyć wydział admini- ści wydziału administracyjnego nale- borców i t. d, wydawanie dowodów o- 


Zalścia na Zielonym Rynku. 


Awanturniey usiłowali rozbroić policjantów 


Wczoraj około godziny 2-ei po połu-' 
dniu Zielony Rynek był terenem burz- 
liwych zajść. AAU 
Bracia Stanisław i Leon Silczakowie, 
zamieszkali przy ulicy Lipowej 21, po 
wyjściu z jakiejś knajpy po “pijanemu 
posprzeczali się ze sobą I na Zielonym 
Rynku poczęli się okładać. =“ * 

W tym czasie na rynku znajdował 
się przypadkowo. posterunkowy Włady 
sław Wdowiak, który zwrócił się do 
awanturników. żądając zaprzestania 

alszej walki. 

Gdy ci w odpowiedzi obrzucili ga 
niecenzuralnemi epitetami, policjant po 
stanowił ich aresztować. 

W obronie Silczaków stanęło kilku- 
nastu wyrostków. przyglądających się 


awanturze. Po chwili zebrał się tłum, li-| . Do komisariatu odwieziono braci 
Siiczaków: oraz. kilku innych awantur-! 


czący kilkadziesiąt osób. ; j 
— Rozbroić policjanta! — padły 
okrzyki. - EMEY 
Post. Wdowiak stoczył z awantur-» 


nikami ząciętą walkę i doznał dość cięż- 
kich obrażeń. Gdy po kilku minutach 
zjawili się jeszcze dwai policjanci. nie 
mogli również dać sobie rady z szumo- 
winami, które nacierały z coraz więk- 
szą zaciętością. 
Jednemu 2 policjantów  zerwan 
pas i rzucono go na,ziemię. 

O zajściach zawiadomiono telefonie 
nie 7=my komisariat policji. - 

"Wkrótce na Zielony Rynek nadje- 
chało auto ciężarowe z kilkunastu poli- 
cjantami, uzbrojonymi w karabiny. 

Na widok samochodu policyjnego, 
awanturnicy rzucili się do ucieczki, re- 
zygnując całkowicie z dalszej walki 
Policja w ciągu kilku minut oczyściła 
cały Zielony Rynek. 


ników, których po przesłuchaniu zam 
knięto w areszcie. URO „AU 


` 0% 


sobistvch, wyciągów z rejestru milesz- 


„|kańców gminy oraz sporządzanie: odpl- 


sów z dokumentów metrykalnych 1 in- 
nych, przechowywanych w archiwum 
rejestru, rejestracja ślubów, urodzeń, 
zgonów oraz sporządzanie odpowied 
nich aktów stanu cywilnego, doręcza- 
nie i wymiana dokumentów wojsko- 
wych, prowadzenie akcji wypłat zasił- 
ków dla rodzin rezerwistów, powoła- 
nych ma ćwiczenia wojskowe, dostar- 
czanie kwater dla wojska, udział w pra- 


cach przygotowawczych na wypadek 


mobilizacji. 


Statut organizacyjny Wydziału Ad- 


ministracyjnego został. już uchwalony 
na ostatnierm posiedzeniu Magistratu i 
zostanie przesłany Radzie Miejskiej do 
zatwierdzenia. 


Zaginął! piesek 


ratlerek czarny podpalany, z dlugiemi. usząi 
i odciętym ogonkiem. Wabi sie. „Lordzik. i , 
Odprowadzić za wynagrodzeniem na ulice 


Skwerowa 6. m.-15. Nieprawy posiadacz ściga 
joy będzie sadowńie. í ; 


ooa 
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TEATR MIEJSKL 
Dziń w środę, pierwsze tamie przedstawienie 


dha aja (aż (od 50 gr, do 3 zł, 60 gr) po raz 
ostatni „Ukochana wood pni kę ' > 

Drugie w tym tygodniu — w piątek — Raz 

dwa trzy” Molnara, 

Bilety w kasie zamawiań, Piotrkowska. 74, 
anie doktorze, czy ma pan co jeść?" 
ieżo wystawiona sensacyjna sztuka Schön- 

herra grana będzie w dalszym ciągu w czwartek 
wieczorem oraz w sobotę o godz, 4 po pał, 


TEATR KAMERALNY. 
Dziś w środę i jutro w czwartek oraz w dal. 
szym ciągu w sobotę wieczorem „Roxy” z St. 


4. 
W sobotę o godz $ po poł, rekordowa , Do- 
bra wróżka” z Jarkowską, 


TEATR POPULARNY, 
Dziś i codziennie melodyjna, wesoła operet- 
ka Straussa „Dookoła miłości::, 


BATYCKA I FRENKIEL W ŁODZI, 
Dyrekcja teatrów miejskich komunikuje, że 
wobec olbrzymiego popyłu na bilety na piątko- 
wę i eobotnie przedstawienia „Romantycznej no- 
cy” w Teatrze Kameralnym, uprosiła artystów 
warszawskich na jeden jeszcze występ, który od- 
będzie się w niedzielę o godz, 4 po poł. w Toa- 
trze Miejskim na Cegielnianej. 
Bilety od 1 zł, do 8 zł. już do nabycia w ka- 

sie zamawiań teatrów miejskich. 


DZISIEJSZY KONCERT RUBINSTEINA. 
Dziś, w środę przyjeżdża do Łodzi pianista 
światowej sławy Artur Rubinstein, w wystą- 
pi wieczorem o godzinie 8.30 w sali Filharmonii. 
Genialny artysta uświetni 10-ty koncert mi- 
strzowaki i grać będzie utwory Bacha, Busoniego, 
ina, Tajcevica, Gradsteina, Strawińskiego i 
innych, Koncert Rubinsteina, jak zwykle, tak i 
tym razem cieszyć się będzie wielkiem powo- 
em, 


POŻEGNALNY KONCERT Ch, GROBER. 
Wobec niezwykłych sukcesów artystycznych 
jakie odniosła w Łodzi znakomita artystka teatru 
„Habima'* Ch, Grober, dyrekcja urządza jeszcze 
jeden Geek gą koncert. który odbędzie się w 
iedziatek, dnia 9-go b, m, w sali Filharmonii. 
ragnąc uprzystępnić koncert powyższy dla ndj- 
szerszych mas, ceny biletów zostały wyznaczone 
popularne, Program wielce urozmaicony. 


FEUERMAN I NEUMARK, 

Wielce anaren gon zapowiada się wielki 
koncert symioniczny Łódzkiej Orkiestry Filhar- 
, monicznej, ktory odbędzie się w nadchodzący 
wtorek, dnia b. m, w sali Filharmonii Jako 
solista wystąpi Emanuel Feuerman, wiolonczeli- 
da. światowej sławy, a dyrygować będzie Ignacy 
Neumark, Program zapowiada utwory: Mozarta, 
Haydna, Brahmsa i Brucha, — Koncert wywołał 
zrozumiałe zainteresowanie w muzykalnych sfe- 
rach naszego miasta, 


UROCZYSTA AKADEMJA KU CZCI 
SZALOMA ASZA. 
Z ji 50-lecia urodzin pisarza żydowskie- 
go Szalomà Asza, komitet obchodu urządza w 
miedzieię, dnia sal lutego o godz, 8,30 wieczór 
uroczystą ukademję w sali Filharmonii, 
programie: Słowo Aapo. — red, I, Un- 
fier, przemówienie dr, Z. Elenberg, powitania; 
referat poety I. Kacenelsona o twórczości Asza, 
przemówienie jubilała, Sz, Asza 
W części koncertowej: Hymn ku czci jubi- 
lała (telst I, Rabona, muzyka komp. Henoc 
Kohma) orar utwory klasyczne i pieśni ludowe 
wykosu chór pod bada prof, I. Fajwiszysa, śpie- 
wy solowe — p, S, Karpiwniczanka, recytacje 
ów —- przez jubilata oraz p, J. Mo- 
szkowicza 
Powyższa akademja wywołała ogromne za- 
jateresowanie wśród wszystkich warstw społe- 
czeństwa naszego miasta, 


„TEGO W ŁODZI JESZCZE NIE 
BYŁO" 


Pod tem hasłem odbędzie się tego 
roczny tradycyjny bal Domu Sierot 
Północna 38 i San. Rosalina w sali Fil- 
harmonji dnia 14 lutego r. b. 

Komitet balowy jako i wszystkie 
sekcje poszczególne przygotowują wie- 
le nieznanych zupełnie naszemu miastu 
rozrywek, zapewniając, że nocy tej 
gości balowych czekać będzie humor i 
zabawa, jakiej naprawdę w Łodzi jesz- 
cze nie było. 

By bliżej zapoznać gospodynie i go- 
spodarzy balowych z całym szeregiem 
prac organizacyjnych, komitet zwołuje 
osłatnie plenarne zebranie w dniu 5-go 
t. j}, we czwartek o godz. 9-ej wieczór 
w lokalu Tow. Hum. Bnej-Brith Monte- 
fiore, Piotrkowska, na które to zapra- 
sza wszystkich członków sekcji i osoby 


zainteresowane, 
aa | 


) 
WIECZORNICA, 


ze zbliżającym się terminem 
RA zarząd Tow ENDE! 
stkie panie i panów, należącyc 
do tomie ore xdzież eokcji atrakcyjnej o 


laskowe przybycie na pienarne posiedzenie, od- 


W związku 
„Wieczornicy Pra 


być majace dziś, w środę, dnia 4 lutego, w 
Loży Tow, Humanftarnego Montefiore Bnej-Brith, 
Pi 90 © fodzinie 9-ej « 


4.1 


B. 


lutego 1931 r. o godz. i-ej 


W końcu 1927 roku dyrektor admini 
stracji firmy „Krusche i Ender“ w Pa- 
bjanicach p. Ryszard Kanenberę, prze- 
prowadzając kontrolę biura wypłat 
stwierdził, że biuralista Wilhelm Geier, 
zatrudniony przy obliczaniu i wypłacie 
tygodniowych zarobków robotników 
popełnił nadużycia, 

Praca Geiera polegała na tem, iż na 
podstawie danych dostarczanych mu 
przez urzędników firmy, sprawdzają- 
cych produkcję robotników akordo- 
wych, obliczał ich tygodniowy zarobek 
i sporządzał listy wypłat. 

Geier w listach tych podawał więk- 
sze pozycje zarobków robotników i 0- 
trzymując w ten sposób pewną nadwyż 


brał ją do własnej kieszeni. 
Pracownicy biurowi niejednokrotnie 
spostrzegali niedokładności w dokony- 
wanych wypłatach. Nie- czynili jednak 
Geierowi żadnych uwag z tego powodu, 
gdyż, urzędnik ten, pracując w firmie 
Krusche I Ender już BE, 
zę z górą 42 lata, 
cieszył się jaknajlepszą opinją i ogólnem 
póważaniem. i 

„ Zdarzały się nawet. wypadki, iż do 
Gelera zwracali się bezpośrednio robot- 
nicy, którzy donosili mu, iż zauważyli 
w listach płac zbyt wysokie pozycje 
ich zarobków (nadwyżki oczywiście im 
nie wypłacano). 
Geier. tłumaczył im, iż 
wszystko jest w porządku i że ta spra- 
wa nie powinna ich wcale obchodzić, 


ALBERTA PACIENA 


Nadprogram: FLECK i FLECKIE 


Po krótkich i ciężkich cierpieniach rozstał się z tym światem mój 
drągi mąż nasz najukochańszy ojciec szwagier i wujek 


NOSON EJTINGON 


przeżywszy lat 53. 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi dziś w środę dnia 4-go 
o poł z domu żałoby przy ulicy Pomorskiej 6, 
o czem zawiadamia pozostała w głębokim smutku 


Sfrezskama Rodzina. 


Nadużycia w firmie Krusche i Ender. 
Jeden z urzędników zasiadł na ławie 
oskarżonych. 


Dyr. Kanenberz, sprawdzając skru- 


Następny numer 


„REBUBLIRI DZIECI 


nkaje się tufro w czwartek d. 5 lutego r. b. 


I-szy Dźwiękowy Kino-Teatr w Łodzi 


zu SPLENDID“ a= 


Dziś i dni następnych? 


Paryż rozkoszy i świateł. Paryż z nocami bez snu. 
niałe arcydzieło Śpiewno-dźwiękowe produkcji europejskiej 


„Pod dachami Pary 


w wykonaniu słynnego pieśnfarza Bulwarów 


193] === 


p. 


pulatnie wszystkie księgi wypłat, do- 
szedł do wniosku, iż 
Geier przywłaszczył sobie 13.195 zł. 

Geier przyznał się do winy. Oświad 
czył, iż popełniał nadużycia od kwiet- 
nia 1927 | ogólną sumę określił na 10 ty- 
sięcy złotych, 

Powyższą kwotę zwrócił po paru 
dniach dyrekcji, gdy uzyskał pożyczkę 
u kilku znajomych. 

Dyrekcia firmy zawiadomiła o wszy 
stkiem prokuratora. W wyniku prze- 
prowadzonego śledztwa Geier został po 
ciągnięty do odpowiedzialności karnej i 
w dniu wczorajszym stanął przed łódz-; 
kim sądem okręgowym, który Sprawę 
tę rozważał pod przewodnictwem  Sę-, 
dziego Łozińiskiego, w asyście sędziów 
Natkesa i Jesionowskiego. 

Oskarżał prokurator Kubiak. 

Geier na sprawie 
i przyznał się do winy, 
podobnie jak i na śledztwie. Tłumaczył 
się, iż pracując 42 lata w firmie Kru-| 
sche | Ender, przez 39 lat nie tknął ani! 
groszà i dopiero ostatnio, gdy mu nie 
starczyło na edukację dzieci, począł po! 
pełniać nadúżýčia; 0001 | 

Wobec, przyznania się oskarżonego, 
sąd ograniczył się do przesłuchania 
tylko trzech świadków i zwolnił wszy 
stkich pozostałych. 

Sąd, po naradzie, wydał wyrok mo- | 
cą którego Geier został skazany na 6, 
miesięcy więzienia. Połowę kary Lupy] 
wano mu na zasadzie amnestji, a wyko 
nanie pozostałej części zawieszono na 
przeciąg trzech lat as, 
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POLI ILLERY 


Początek o 6, 8 i 10 w. 


iz Wieży Mariackiej w Krakowie. 


z 
Na 


skie 


egoera 
Słońskiego. 


bo 
rod 


not, Jarzębscy Stef, inż, Jasińsc 
słeńscy Bol., woj Jaszczołtowa 
liszowie 
scy Julj, Kostowscy 
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ŚRODA, dnia 4 lutego 1931 roku. 
11.58—12.05 Sygnał czasu z Warsz. i hejnał 


12.05—13.15 
Muzyka z płyt gramof. z f. A. Klingbeil Łódź, 
Piotrkowska 16). 18.15—13.25 Odszytanie pro- 
gramu dziennego i repertuar teatrów i kin. 13.25 
— 15.80 Przerwa. 15.50—16.10 Radjokronika — 
wygł. dr. Marjan Stępowski. 16.15—16.45 Pro- 
gram dla dzieci z Warszawy, 1) Opowiadanie 
Juljana Krzewińskiego p. t. „Wesele w kuchni*. 
2) P.. Wanda Tatarkiewicz omówi listy od 
dzieci. 16.45—17.15 Muzyka z plyt gramofono- 
wych z Warszawy. 17.15—17,40 Odczyt ze Lwo 
wa. „Czy łowiectwo jest sportem — wygł. 
prof Rudolf Wacek. 17.45—18.45 Koncert popu- 
larny w wyk. ork. P. R. pod dyr. J. Ozimińskie 
go (tr. z W-wy). 18.45—19.10 Rozmaitości. 19.10 


1— 19.25 Komunikat Izby Przem. Fadl. w Łodzi 


i odczyt. programu na dzień następny. 19.25— 
19.40 Płyty gramolonowe. 19,40—19,55 Prasowy 
dziennik radiowy z W-wy. 20.00—20.15 „Wśród 
książek* — przegląd najnowszych wydawnictw 
omówi prof. H. Mościcki (tr. z W-wy) 20.15— 
20.80 Feljeton p. t. „Czarne i czerwone* — wy- 
głosi inż. Tadeusz Zamoyski (tr. z W-wy) 20.80 
— 21.10 Koncert ze Lwowa. 21.10—21.25 Kwa- 
drans literacki. „Caepracmons* — nowela Mak- 
symiliana Weronicza (tr. z W-wy). 21.25—22.00 
Dalszy ciąg koncertu ze Lwowa. 22.00—22.15 
Felieton p: t. „Dziele afisza“ — wygł. p. J. So- 
kolicz - Wroczyński (tr. z W-wy). 22.15—22.35 
Płyty gramofonowe z Warszawy. 22.35—23.45 
Komunikaty: meteorologiczny, policyjny, Spor- 
towy oraz muzyka taneczna z Warszawy. 23.45 
— 24.00 Komunikaty z międzynarodowych zawo 


dów hockevowych z Krynicy. 
CZWARTEK, dnia 5-0 lutego. 

Godz. 1158—12,05: Sygnał czasu z Warez, 
i hejnał z Wieży Marjackiej w Krakow'e, 12.05— 
1235:Muzyka z pyt gramofonowych firmy A. 
Klingbeil, Łódź, Piotrkowska Nr. 160, 12.35—14: 
Koncert szkolny z Filbarnonji Warsz, Wykonaw- 
cy: Ork Filh, pod e Br, Wolfstala, Lili Ha- 
kowska (skrzypce), Konstanty, Heintze (fort.) 1 
Ludwik Urstein (akomp.), W programie muzyka 
węgierska, 14—14,10: Odczytanie programu dzien- 
nego i repertuer teatrów i kin. 14.10—15.35: 
Przerwa. 1535—15,50: Komunikat Ligi Pow'etrz- 
nej i Przeciwgazowej z Warszawy, 15.50—16.10: 
oPreygody książki w bibljotece* — wygł. pł Ka- 
zimierz Daszkiewicz (tr. z Warsz). 16.15—17 15: 
Muzyka z płyt gramołonowych z W-wy 17.15— 
17.40: „Współpraca  $ arcza A CE 
a — wygłosi dr, Tadeusz Spitzer, 17 45-—18,45; 
Koncert kameralny, Wykonawcy: Warszawski 
kwartet sm owy, PUCH Kwartet smyczko- 
wy d-moll Nr. 41 (tr, z Warsz.) 18,45—19,10: Roz- 
matości  19.10--1925: Komunikat Izby Przem,- 
Handlowej w Łodzi i odczytanie programu na 
dzień następny, 19,25—19.40: Płyty gramofonowe 
(transmisja z Warszawy), 19.40—19,55; Prasowy 
dziennik di z Warszawy 20- 20.15: Felje- 
ton z Krynicy, 20,15—20 30: Pogadanka radjotech- 
niczna z Warszawy. 20.30—21,30 Muzyka lekka 
Warszawy, Wykonawcy: Ork. P.R. pod dyr S, 
wrota oraz p, Marja Kanarek-Korska (posen- 
ki) z Warszawy, 21 30—22.,15: Transmisja ze Lwo- 
wa, „Dawni studenci" — słuchowisko żakowskie 
22.15—22,35; Koncert z Poznania, 22,35—23.45: 
Komunikaty: PAT, meteorologicrny, licyjny, 
sportowy oraz muzyka taneczna z SZ 
23.45—24. Komunikaty z międzynarodowych za- 

wodów hokejowych z Krynicy 


AKADEMICKI „BAL REPREZENTĄCYJNY* 
Znane ze swej działalności na terenie Łodzi 
T-wo Bratniej Pomocy Wolnej Wszechnicy Pol. 
s j wa w kapata, data 7 lutego r, PN w % 

alu ucze przy ulicy Nowo-largowe r, 
„Bal Re pas gc (a pod protektoratem J.W, 
PP.: waledódy ysława Jaszczolta oraz Ich 
Magnificencyj rektora W,W.P. prof dr, Teodora 
prorektora prof, dr, Stanisława 


Komitet honorowy balu zaszczycili swemi na- 


$ zwiskami J.W,PP: ławn. Adamscy Wład mec. 


Biłykowie Alfr., prof, Boleski Andrz, prof. dr. 
Bornstein Ben. mec Cygański Stefan, dyr, Czap. 
ad. dyr, Czerlunczakiewiczowie, Dia 


czyńscy 
j koftowie Michał, prof, Drogoszewski Aureli, kom, 


owscy Stan, star, Dychdalewiczowie J, 
prof, Dzwonkowski Włodz, dr, Et 
Klien, me Frlsowie BAL. Eoso Sanie 


wa, inep, Gacki Władysław, kurat. Gadomscy J., 
Í kom, Gałczyńscy Al, prof. dr GONA GTA: 


wska N, . Gestmanowie Ludw, dyr. Gor- 
ński Bolesław, doc.. dr. Graliński Zygmunt, 
„ Gumlcowski Czesław, prof dr, Gumplowicz 
Wład,, prof, dr. Hilarowicz Tad, tawn, Haraszo- 
wie Ant, inż, Holcgreberowie J., dyr, Idźkowscy 
Ant, dyr, Jabikowscy J. prof, Jamonit Janusz, 
(SAP, mec, Ja- 

anda, dyr. Ka- 
Ludw., inż Kiełbasińska Irena, Koprowe 
f, sędz, Korwin-Korot- 


S 
kiewiczowie, Kucharski Zygmunt, ławn, 


oe, dr 


Ulmann Edward, nacz, 


dzmie 23-0j. Wejście i: 


4 


w dów <Tu r 
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PIERWSZE WŁADZ 


Namiestnik Karol Taungerman. — Pierwszy „pacholłek* czuwa nad 


rządkiem. — Policjant-uwodziciel.-— Dozorcy biją obywateli. 


Jak fabrykant 


W lutym 1826 r. powstaje w Łodzinowe 
dygnitarstwo lokalne; urządławnika czyn 
nego, delegowanego przez naczelnika sek 
cji fabrycznej Tykiela do pełnienia wszel 
k.ch czynności „policyjno-adiministracyj- 
nych w osadzie płócienniczo-bawełnianej 
Łódka zwanej“ i „ułatwiania tam bieżą- 
cych interesów tyczących sę osiadłych 
już j osiadać chcących rękodzielników i fa 
brykaniów*: pierwszy powołany został 
na ten urząd Karol Tangerman, a po m a- 
nowaniu go burmistrzem — Andrzeje- 
wicz, po nim od listopada 1827 roku do 
miaja 1830 r. j przejściowo w czasje pow- 
stania listopadowego — Tarczyński, od 
maja 1530 i po przerwe przeszło rocz- 
nej od października 1831 r. — "Teodor 
Duczynski, z kolei: Jan Miłkowski (1832), 
Wawrzyniec Karpniski (1832 — 1835), 
Rzeszotowski (1835), Siew erski (1836) 
i najzdolniejszy z rządców Łodzi — Fran 
cjszek Traeger (1836). 

-W trzecim dziesięcioleciu wieku 19-g0 

ławn k czynny był ławnikiem wędrow- 
nym: ciągle przenosił się z domu do do- | 
mu, ustępując miejsca po zgłoszeniu się 
fabrykanta - reflektanta; dopiero w ro- 
ku 1836 wynajęto trzyjzbowy lokal w 
domu Toumerielda przy ul. Piotrkow- 
skiej (nr. hip. 144), później w roku 1839 
przen esiono go do domu nr. 63 przy tej- 
że ulicy i mieściła się tam kancelarja, ar- 
chiwum į areszt. 

Od najdawniejszych czasów sprawo- 
wał w mieście funkcje wykonawcze z ra- 
mienia wójta czy burm strza czy munj- 
cypalnej zwierzchności pachołek miej- 

“ski inaczej sługą miejskim zwany. 4 
14 6 W kwieuniu 1826 roku zarządził Rem=: 
bieliński, aby „ustanowiono drugiego stu- 
gę miejskiego czyli policjanta z przezna- 
czeniem onego do odbywania posług po- 
licyjnych w obrębie osad rękodzielni- 
«czych na wyrobki bawełniane į lniane | 
urządzonych czyli na przedmieściu Łód- 
. ka nazwanym“, gdy jednak po kilkumie- 
sięcznym poszukiwaniu nie znaleziono 
odpow edniego kandydata, zarządził 
znów Rembieliński, aby w każdej z 3-ch 
ulic osady jednego z prządków z swej 
kondujty zalecającego się wybrał i tako- 
wego dozorą w tejże ulicy ustanowił. 

We wrześniu byli już ustanowien dos! 
zorcy składających osadę ulic: Widzew- 
skiej, Zarzewskiej i Wolskiej. W ten spo-. 
sób narodziła się pierwsza zwierzchność 
imigrancka, Urząd dozorców był hono- 
lowy, w styczniu jednak 1830 r. komisja 
wojewódzka uwolniła dozorców „za zmu 
dę czasu* od opłacania na rzecz kasy 
opłaty gruntowej. 

Pierwszym dozorcą był Marcin Raj- 
chert (ul. Zarzewska ?), nazwiska kole- 
gów iego są nam n eznane. 

Znalazł się między nimi i osobnik dość 
romantycznego usposobienia, 

W czerwcu 1828 r, żalą się mieszkań- 
cy ul, Widzewskiej, że dozorca prządn - 

«czy Jakób Weich „posiadając dom wla- 
sny, żonę | dzieci prócz tego nierządem 
innych kobiet zamężnych trudni się,| 


yi 


ćwicz 
wa po robotniku Geyera Pyltzu żaljła 
się, że mąż jej „napadnięty został przez 
osoby z policji i morderczo pokrzyw- 
dzony, skutkiem czego, jako nigdy ne 
karany, przyszedłszy do rozpaczy, zadał 
sobie cios samobójs.wa (sic), odbiera? 
sobie z wściekłością życie rozdzjerając 
zadaną ranę palcami*, i 

W aktach Arch wum Akt Dawnych m. 
Łodzi znajdujemy jednak opis niecodzien 
nego epizodu, jak sobie jeden fabrykant 
poczynał z włądzą. 

Aktorami epizodu byli: 
ny jeden z najwybitniejsz 
przemysłu baw 


z jednej stro- 


ełnianego niesłusznie m. 


zd. niedoceniany przez niektórych auto- | 


rów, człowiek o wielkiem, h storycznem 
w Łodzi nazwisku, wiążącem się z pozo- 
stawieniem wielkich manufaktur, z pier- 
wszą w Łodz niewypłacalnością, z pier- 
wszą sprowądzoną machiną parową, -z 
najsilniejszemi drganiami przesileniowe- 
mi i z najśmielszą jn cjatywą; nazwijmy 
go Zittauer. à 
Działo się w roku 1835: pan'namje- 
stnik burmistrzowski, ławnik czynny o- 
sady płóc enniczo - bawełnianej Łódka — 
Siewierski miał malutkie nieporozumie- 
nie z rzeczonym „fabrykantem drukar- 
skim“. Szio o zakaz kontynuowania bu- 
dowy przędzalni, aż dopóki ne zjedzie 


Nadużycia celr 


(p 


na miejsce komisarz z Łęczycy. 

Rozpędowi pracy twórczej stawała 
ta przeszkodzie formalność, a ioże na- 
wet zwykła biurokratyczna szykana: 
przewidywana kilkomiesięczna zwłoka 
przekreśliła amb tne plany Zjttauera, Sta 
nęli naprzeciw siebje: namiestnik osady 
{i potentat bawełny. 

Zittauer zlekceważył sobie zakaz j mu- 
rarze jego vje ustawal w pracy. Pewne- 
go poranku przyszedł doń Siewierski w 

towarzystwie nauczyciela Salmisa. Wła- 
śnie Zittauer siedział przy stole w izbie 


ych pion erów jadalnej. Gdy ujrzał przybyszów pow- si 


stał |... 
Ale dajmy tu głos samemu Sjewier- 
„skiemu: 

„«Wziąwszy swemi rękami każdego 
w szczególności za drzwi wypchnął, już 
dwóch ludzi było przygotowanych przed 
oknami domu na publicznej drodze szosy, 
trzymając każden w ręku po jednym kiju 
grubym, po skutku czego zaczęli oby- 
(dwa mówić do mnie temi słowy: 
| — My, z rozkazu naszego pana mamy 
polecenie go bić—i po obznajmieniu tego 
zaczęli swą czynność z polecenia zbro- 
dniczych zamiarów swojego pana... a tak 
wylczywszy imi tyle kijów, ile im ich 
an rozkazał, na co patrzał... (Zittauer) 
z mieszkania a Merklain b 


e w Łodzi. 


Komisia m!inisterialna rozpoczęła śledztwo. 


| Przed kilku dniami donosi'iśmy, Iż” ` Śledztwo w całej 


jedna z zagranicznych firm jedwabnych 
posiadająca w Łodzi fabrykę, została 
oskarżona o milionowe nadużycia na 
szkodę skarbu państwa. 

Firma ta, jak podawaliśmy, wysyła- 


ła z Łodzi towary najlichszego gatunku 
do wykończenia zagranicę i następnie 


zamiast nich, sprowadzała najlepsze i 
najdroższe jedwabie, jako rzekomo o- 
trzymanie z wywizionych półiabryka* 
tów, nle podlegających w myśl przepi- 


sów 0 t. zw. obrocie uszlachetniający m, | 


opłatom celnym. 


RO 


Dzielnice — bałuc 
przeszły do P. 


Po wypadkach majowych, t. j w r. 


ku 1926 w Narodowej Partiji Robotn czej 
zarysował się rozłam i powstały dwie 


organizacje N. P. R.-lewica i N, P. R.-pra; 


wica. Zastępy zwolenników N. P. R.-pra- 
wicy nie były liczne, m mo to w niektó- 
rych miastach utworzono odrębne orga- 
nizacje N. P. R.-prawicy, podzielone na 
drobne obwody. 

Jeśli chodzi o grunt łódzki — w N. P. 


tej sprawie objęło 
bezpośrediio ministerstwo skarbu. ` 

Jak się dowiadujemy, w sobotę przy 
była do Łodzi specjalna komisja mini- 
sterjalna, która rozpoczęła już swą pra- 
cę. 

Członkowie komisji odbyli poufne 
konferencje na komorze celnej i zainte- 
resowali się wszystkiemi kwitami i księ 
mami, w których widniały adnotacje o 
transportach zagranicznych wspomnia- 
nej firmy jedwabniczej. 

Szczegóły śledztwa trzymane są na- 
razie w ścisłej tajemnicy. (dg). 


złam w N.P.R.-prawicy: 


ka i widzewska — 
P. S..Fr. Rew. 


Związki te postanow ły również prze- 
nieść się do centralj związków przy frak- 
cii PPS przy ul. Piotrkowskiej 73. 


Odnośne konferencje porozumiewaw- 
cze między wyłamującemi sę z pod egi- 
dy kartelu Z. Z. P. związkami, a PPS da- 
wną frakcją rewolucyjną, toczące się już 
od 2 dni, będą w dniu dzisiejszym sfinali- 
zowane. (a) 


uchalter ludź- 


1 
f do lekarzy. 


Kijami burmistrza. 


| mi komenderował z rozkazu swego pa- 
na; zadali mi ciosy uczynienia ran znacz- 
nych... taki przeto czyn zamjarem zabój- 
Siwa będący, a prócz tego krzywdę ho- 
norow. i uszczerbek zdrowiu przynoszą- 
cy, a to przy wykonaniu służby mego zo- 
bowiązania — możesz być bezkarnie pu- 
szczony?* 

Świadkami takiego postponowaniu 
,nietykalnej osoby byli: majster Zachert. 
| Neydar pisarz szosowego i buchalter Po- 

tempa. 

Podejrzany Szymon Sobolewski przy- 
ęgał kłamliwie przed delegowanym 2 
sądu polici prostej ze Zgierza, „że ła- 
wnika Siewjerskiego na rozkazy (Zittau- 
era)... oraz i Merklayna buchaliera jako 
|też z własnej chęci łącznie z innym nie 
bitem ani też by go kto bił nie widziałem 
io tym wcale nie słyszałem”. 

Tak sobje poczynały królewięta łódz- 
kie, obce z krwi osławionym į sławnym: 
personażom staroszlacheckich tradycyi 
o Łaszczu, co sobie delją kondemnatkam: 
podszył, i o jego braciach w swawoli. po- 
krewne im trochę z ducha, a nadewszyst 
iko świadome potęg pieniądza. wyznaw- 
cy zasady, że „przemysł wymaga silne 
ręki i głowy swobodnej. 

JÓZEF LITWIN. 


Í 


Nowy rodzaj grypy. 
Puchnięcie twarzy i nosa. 


W. ostatnich tygodniach epidemi 
grypy poczęła już przygasa zarówn: 
w Fodzi jak i winnych miastach nas”: 
| go kraju. Zdawało się już. iż złośliwą ©. 
choroba przejdzie zupełnie bez ślad: 
gdy oto, jak nam sygnalizują z killu 
„miast, poczeła przybierać nowe i bar 
dzo groźne formy. 

Obecnie przy grypie występują no 
we obiawy: puchnięcie twarzy i nosa. 

Jest to bardzo niebezpieczna kompl 
kacja. której nie wolno lekceważyć. 

Ponieważ nowa infekcja grypy prze 
ważnie idzie w parze z niewysoką tem- 
peraturą, chorzy początkowo lekcewa- 
żą opuchnięcia i gdy po pewnym czasie 
zwracają się do lekarzy, dowiadują się. 
iż narazili się na poważne niebezpic- 
czeństwo. 

Muszą bowiem poddać się operacji 
powodującej dość często zniekształce- 
nie nosa. 

Jak nas informują, nowa forma gry- 
py dotknęła jednego ze znanych litera- 
tów warszawskich. Poddał się on na- 
tychmiast pewnym zebiegom lekarskim. 
które go ochroniły od stołu operacyjne- 
go. 

W Łodzi dotychczas nawy rodzaj 
grypy jeszcze się nie pojawił. 

Łodzianie winni się jednak mieć na 
baczności i gdy tylko stwierdzą opuch- 
ięcie twarzy. Czy nosa muszą zwracać 


| 


ł 


YTY Y) 


przez co wyn kają największe kłótnie i, "Prawicy zarysowały się UKE róż- 
nieporozumienia | dlatego z nas każden " sa w związku z czem w okresie WA 
, mietylko za przełożonego nad nami do- POróW seimowych pewna Ś CKW A A 
_zorcę, lecz i za równego nam uznawać RzPrAWicy przeszła do PP „ Obe- 
go nie chce..." cnie różnice zdań pobłębiły się znowu b. 


Głosowanie ogółu powołało na dozor- | Silnie. % ; 
cę Tomasza Engielhardta, na poddozorcę| Jak się dowiadujemy w dniu onegdaj- 
, Godfrieda Kauma, na radnych zaś: Jana Szym odbyły się w dzieln cy widzewskiej 
, Hankego, Michała Nótzla i Krystiana N. P. R.-prawicy, przy ul. Przędzalnianej 
"Schraybera, 9, oraz w dzielnicy bałuckiej, przy ul. 
i >. | Widok 7, zebrania, na których powzięto 
Jeżeli w sielankowo - patriarchalnym uchwały, wyrażające „votum nieufności“ 
życiu Łod s w pierwszej połowie 19 wie- partyjnym władzom centralnym, poczem || 
ku zdarzały sę (rzedko zresztą) konfli- |postanow ono wraz ze wszystkiemi ma- 
kty między władzą a ludnością, ta usta- | terjałami, jakiemi dysponują dzielnice, ; 
tra była z reguły stroną pokrzywdzoną, przejść gremjalnie do PPS dawnej frakcjj £ 
sługi bowiem municypalności biłali mo- rewolucyjnej (Piotrkowska 73). 
wo nie żałując rąk į kijów: tak było w Niezależnie od powyższego dowiadu- 
-~ 1833, gdy stróż nocny Szutz „dopuścił jemy się, Ż w dzielnicach wspomnianych § 
slę obelg i morderczego pobicia fabrykan istniały związki zawodowe robotników % 
ta Krysiana Wergau* i w 1850, gdy wdo-. sezonowych i pracowników miejskich. —i 


i 


Dźwiękowy Teatr-Świetiny 


„CASINO 
Dziś nieodwołalnie poraz ostatni! 


Zółtolicy Kapitan” 
„„ŁÓś Ditan 
rewelacyjny film o podłożu psychologicznym. 


W roli głównej niezrównany tragik || RE K p S 2 yY NI o vw. 


rosyjski, dawno niewidziany 


Nadprogram: dodatek dźwiękowy i aktualności krajowe. 


Początek seansów o dodzlnie 4.30. ostatni o godzinie 10,13 wiecz. W sobote i niedzielę 
poranki od godz, 12-ej po cenach najniższych 75 śr i 1 zł. 


Łódż 
G lutego 1931 


HANDLOWY 


Łódź, 
4 |ulego 1931 


RAPORT „KOMITET 


"Problemi złota, któremu — z uwagi na 
łego domosłość — n ejednokrotne już 
poświęcaiismy tutaj miejsce — znalazł go pokrycia obiegu. Minimum — zda- 
nowe oświetlenie w raporcie „komitetu | niem komitetu — powinno być dostoso- 
złota“ Legi Narodów, (w którym, jak | wane do możliwości gospodarczych da- 
wiadomo, Polska reprezcntowa a jest | nego kraju. Poraz pierwszy oddawna po- 


Wśród nich wymienić należy: 


przez prof. Młynarskiego). stulat obniżenia min mum prawnego po- 

Raport ostatni, znany ze sprawozdań | kryciajest w tej postaciwysuwany.Zwró 
zagranicznej prasy gospodarczej, traktu- cić jednak należy uwagę, że jest on dla 
je o temacie dystrybucji złota. Temat ten ' krajów słabszych o tyle tylko bezpiecz- 
— obok zagadnienia wystarczalnoścj pro ny, o ile przy realizacji dalszych zale- 
dukcji: złota mówionego w raporcie opu- | |ceń — mogłyby te kraje stale liczyć na 


blikowanym na jes eni — stał się szcze- | szybką j skuteczną pomoc międzynaro-. 


1. Obniżenie statutowego minimalne- 


UZŁOTA' 


| mianie towarowej (zakazy, cła, premie. 
wywozowe). Komitet stoi na stanowisku, | 
że założeniem wolności ruchu kapitałów | 
jest wolność obrotu towarowego. Doce-, 
niając całkowicie dobrodziejstwa swobo- | 


éc 
Nowa „walufa“ w Bozi, 
Brak kapitałów obrotowych w prze- 
myśle łódzkim doprowadza ` do cieka. 
wych form obrotu bezgotówkowego. Je- 
dna z wielkich firm łódzkich przemysło- 


wych, która w. ostatnich czasach (STA 
| się prowadzeniem czegoś w rodzaju 


dnej wymiany towarów, podkreślić musi- mu towarowego dla robotników i innych 
my jednak, że wskazana tutaj zależność konsumentów, nie tylko wypłaca robotni 
zjawisk jestniewątpliiwieodwracalna.Kra kom część zarobków w bonach na zakup 


je biedne kapitałowo, do których i my 
należymy, twierdzą z dużą dozą racji, że 
naodwrót swobodny ruch kapitałów jest 
założeniem swobodnej wymiany towa- 
rowej. 


nie aktualnym wobec akumulacji znacz- 
nej części zapasów żółtego kruszcu ZA 0- 


dową dla ochrony waluty. 5. Koordynacja polityki wielkich. in=" 
2 Sterylizacja obiegu. Chodzi o po- „stytucji finansowych z polityką banków | 


ceanem, a w ostatnim czasje także naistulat usunięcia złota z obiegu pienięż- em ‘syjüych. Postulat tyczący oczywiście 


koritynencie europejskim — we Francji. 
Raport wyjaśnia przedewszystkiem | 
strukturę współczesnego międzynarodo- 
wego systemu waluty złotej; wskazuje 
także na powody załamana się równo- 
wagi. Ta część — jak przynajmniej wnio- 


skować można ze streszczeń prasy eko- 


nomicznei —- nić wiele przynosi nowego. 
Jako powody załaomania się równowagi 
przytoczone są więc, znane: powojenne 
zjawiska, do których zwykle zalcza się: 
wycofanie złota monetarnego z- obiegu, 


dziej lub'mniej przymusowa gospodarka 
Jako powody załamania się równowagi | 
złotem, restrykcje obrotu towarowego i 


nego, który jest w gruncie rzeczy już zte przedewszystkiem krajów bogatych, 
alizowany w w'ększości państw. | gdzie niektóre instytucie, wyrastając Ww ' 

3. Współpraca banków emisyjnych. swej potędze ponad głowy banków cen- 
Jest to również postulat, który stopnio-, tralnych niają możność wpływania na u- 
wo — choć nie zawsze z oczekiwanym | (kład stosunków międzynarodowych. — 
efektem — realizuje się , co znajduje wy- Oczywiście w krajach biedniejszych za- 
raz w stałych konferencjach gubernato- leżność avaratu finansowo - kredytowe- 


rów i dyrektorów instytucji emsyjnych go od banku emisyjnego jest znaczn e' 


starego i nowego Świata, w powstaniu , większa. 
swego rodzaju jnstytucji łącznikowej w Tyle zalecenia „komitetu złota“. Ich“ 
postaci Banku dla Wypłat Międzynaro-, wartość jest“ niewątpliwie w pierwszej 


„dowych. Nestety w kooperacii banków linii teore'yczna. Spodziewany. wpływ 
koncentracja w bankach emisyjnych, bar 


widzimy zbyt bezwzględną przewagę prac koliiteiu złota na praktyczną po! - 
banków krajów zasobnych w złoto. |jtykę państw i banków emisyjnych z ne- 

4. Złagodzenie utrudnień w obrocie wnością hamowany będze rozbieżnością 
towarowym. Komitet przestrzega przed interesów krajów obfitujących w złoto i 


produktów w swym konsumie, ale rów. 
nież nabywa: od firm innej branży ich to 
| wary, sprzedawane później w konsumie, 
płacąc część należności w bonach, któ- 
re z kolei wędrują w formie części wy- 
płaty do robotników. W ten sposób co- 
raz bardziej rozpowszechnia się jakgdy- 
„by nowa „waluta“ w postaci bonów. Nie 
należy dodawać, że taka  centralizacja 
sprzedaży odbija się boleśnie na intere. 
sach kupiectwa detalicznego, a pozatem 
stwarza szereg niewygśód dla ludności 
(robotniczej, która ` niekiedy po drobny 
zakup zmuszona jest wędrować w odleś 


«łe okolice miasta. 


Sirat ma Mharwef mie. 
Jedna z wielkich łódzkich firm prze- 


mysłowych, jak dowiadujemy: się, ponios 
ła ostatnio znaczne straty przy termino- 
wym zekupie bawełny. Likwidując przed 


obrotu kapitałów pieniężnych, ewazja ka dążeniem do ulżenia ciężarowi wynikają- cierpiących na jego brak, krajów boga-, kilkoma dniami transakcję zmuszona by- 


Dr A: Z. 


pitału z ośrodków niepokoju politycznego 


i td. i t.d. Diagnoza, jak widać, dość usta- zapomocą sztucznych przesunięć w wy- 


lona į powszechnie akceptowana. 
Bardziej wydaje mi się nteresującą 
część, zawierająca zalecenia komitetu. 


0000999 


NOTOWANIA BAWEŁNY, 
«Liverpool, 31. stycznia... 


wała ig 


lipioc-5,78,-sierpicń- 5.81. wrzesień 5.84, PARTY) 

nik 5.87, Estopad 5.91, JADE eń 595 Loco 5.69. 
: Live. l, 31 stycznia, 

Bawełna egipska 


grudzień 898, styczeń 9,10, Loca 9, 
Aleksandria, 31 styc 
Bawełna cegipska—zamknięcie, See: 
marzec 16.70, maj 17,15, lipiec 17.45, listopad , 
18,38, styczeń 18,72, Ashmouni: luty 11.57, kwieę- | 
cień 11.77, gzerwiec 11.90. sierpień 12.28, paż- 
dziernik 12,68 
Nowy Orlean, 31 nyang, 
Bawełna. amerykański — zamknięcie: m 
rzec 10,39. maj 1045. lipiec 10.87, nizien 
11,15, drudzi cú 1134 Loco 10,16, 
Nowy. Jork, 31 stycznia. 
Buwe!lna amerykańska — zamknięcie: | 
10,45, Kontrakly: luty 10.24, marzec 10,36, kwi 
cień 10,50, maj 10,64. czerwiec 10 76, lipiec 10.89, 
sierpień 10,01, wrzesień 11.01. AREEN 11.16 
yapaa 11.26, grudzień 11,37. 


awelna” uneryldńska — zamknięcie: Tuły Prży ułośw. Anty'Nr.25'0' odtaćżenie? 
555, marzec 5.59, kwiecień 5,63, czerwiec 573 | 


wyrób przędzy: zgrzebnej i wigonjowe 
— zamka! nięcie: marzec. PARA goni i 
maj 8,52, lipicc 8,67, wrzesień SRA listopad 8/94, | 


cemu z kon eczności płacenia kredytów tych , krajów biednych. 


| 


W dniu wczorajszym wpłynęło po- [279000040000000060009000000000- 


danie właścicieli firmy „Lorentz i Hauk“) ' Ani grosza. kredyin, $ 


1 bez” zasiągolęcia liplormatii w. Biurze 3: 


-KOWINU KREDITOWY 


Największe w Łodzi Biuro Informacji 
Kaa zyA — 1500 -wlasnych kores- 
pon dentów w kraju i zagranicą, 
CEGIELNIANA 15, tei. 129- -30, dawniej 


wypłat, Firma istnieje od roku 1922-i' 
przedmiotem jei przedsiębiorstwa jest 


trudnia ona 115 robotników i pracow 
ników, a ostatnio wobec ciągłego i prze 
wlekłego kryzysu gospodarczego zna- 
lazła się w takim stanie iż przewiduje,‘ 
że w niedalekiej przyszłości nie będzie Wólczańsk 
„mogła honorować swych zobowiązań. 


a 17, i 
Z dołączonego bilansu na dzień 31 


stycznia r. b. wynika, iż aktywa wyno- 42.270 zł. oraz akcepty własne 205. * 
szą 521.155 zł.. passywa zaś 352.878 zł. złote. 
Główne pozycje aktywów  stanowią| Pozycja dłużników po stronie akty- 
dłużnicy — 145.801 zł., przędza i surow wów. wykazana została w pełnej wyso-, 
ce — 108.188 zł. i maszyny oraz urzą-. kości bez odliczenia ewentualnych strat. 
| dzenia fabryczne — 171.770 zł. Na 'ca-| - Plan sanacii przewiduje spłatę wie- 


iR 
; 


łość passywów ‘zaś składają się pozy-. PB w miare ‘realizacil aktywów. 
wierzycieli 106; 215 zł. ! ry í 


cię ; banki —| 


na | w dniu ARA ogłoszono u- 
padłość firmie '„B. P. Lewkowicz", 


sprzedaż. manufaktury, garderoby i 


ła dopłacić do zakupu 12. 000 funtów an 


gielakish, 


Upadlości i ERGEG 


TEZY A 


'gendorf pozostał winien z tytułu 24 za- 

protestowanych weksli. z czego 13 wek 

E a egzekucyj 
2 


Waid em upadłego zastosowano 
zymus osobisty. 
PLS MHagendorf za  pośrednic- 
n swego pełnomocnika adw. Felixa. 
ERN składał podania o udzielenie 
mu listu glejtowego, które sąd odmow- 
nie załatwił. 

Dopiero na skutek złożenia trzecie- 
go podania, oraz zgody wierzycieli, wy 
dano upadłemu list gleitowy i zwolnio- 
no go po. półtoramiesięcznem przetrzy- 

maniu go w areszcie. List gl.itowy wy- 
dany został upadłemu na precias jid- 
inego miesiąca. jednak na shrie™ wnio- 
'sku wierzycieli, domaga cych się cof- 
nięcia listu glejtowego i osadzenia upa- 
dłego w areszcie, gdyż Fagendorf nie 
sporządził bilansu i: ukrywał swój mi- 
jatek, sąd postanowił zastosować w Sto 
sunku. do niego przymus osobisty. Póź- 
niej jednakże na skutek wyłonienia się 


Giełda pieniężna. 


Na wczorajszem zebraniu giełdy wa no notować w obrotach SARP WE kurs n 


nowych okoliczności, przychylnych dla 
upadłego, sąd wydał gleit na przeciąy 
jednego miesiąca, na którą to- decyzję 


rzędzy przy ul, Piotrkowskiej Nr. 62 
md; żądanie dwuch wierzycieli, w Imie- 


lutowo+dewizowej w Warszawie zapo- 5% poż. dolarowej. Notowano: 3% poż. 

trzebowanie na dewizy było bardzo budowl. — 50, 4% inwest. zwykła — 
małe przy tendencji „nieco mocniejszej. 94%, 5% konwers. — 48, 6% poż. R: 
Dolarem: gotówkowym obracano po kur, rowa — 68, 8% oblig. budowl. B. G 

się 8.90%. Wypłata telegraficzna na |— 93, 4⁄2% ziemskie — 52—52! o s% 
New York — 8.924. Notowano .dewizy:|m. Warszawy — 57%, 8% m. Warsza- 
Kopenhaga — 238.65, Londyn—48.33%,| wy — 72—71%2—71%, 10% m. Siedlec 
New York — 8.915, Paryż — 34.974,|-— 7414, 4⁄2% m. Warszawy — 53, 5% 
Zurych — 172,35, Wiedeń — 125.42, Me m. Częstochowy — 46; za 6% oblig. m. 


diolan — „46.72. W obrotach międzyban Warszawy z 1926 r. VIII i [x em: cheia 
kowych dewizy na Berlin — 212.14; w|no płacić 49,75. —. 


obrotach nozagiełdowych dolary got, — 
8.90%, rubel- złoty — 4.72%2, rubel srebr 
ny — 1.60, bilon — 0.78, czerwoniec — 
3.45. Drobne tranzakcje: dewizy na Bel 
A 124.43 i na Holandję — 358.59. 


KCJE: Na rynku akcyjnym zniżko 


wały akcje Banku Polskiego, a z meta- 
lurgicznych — Starachowice. Dla po- 
zostałych akcyj tendencja była utrzy-| — 


Giełda zbożowa. 


Na  wczorajszem zebraniu giełdy 
zbożowo - towarowej obroty średnie. 
przy usposobieniu spokojnem. Notowa- 
no za 100 kg. parytet wagon Warsza- 
wa: żyto — 17.75 — 19, pszenica. — 22 

23, owies jednolity — 20—21, jęcz- 


mana. Notowano: Bank Polski—152%,!mień na kaszę — 18—19, jęczmień bro- 
Bank Handlowy — 106, Bank Zachodni, „warny — 25—26, mąka pszenna luksu-, 
— 70; Sole Potasowe — 90, Chodorów, sowa — 5 , mąka pszenna 4/0 — 
— bez kuponu za 1929/30 r.. za który,40—50, mąka żytnia — 33—34, otręby, 
płacą 12 zł.. Lilpopy — 20, Modrzejów . pszenne szale — 15—16, otręby średnie 
-— 8, Starachowice — 11. — 14—15, otręby żytnie —.11%2—12, 

kuchy Iniane — 29—30. kuchy., rzepako- 


niu:których wystąpił adw. Kleinerman. 
Boykówicz dopuścił sześć weksli z 
Uo wystawienia na ogólną sumę 

4.840 zł, wystawionych za wybrany 
że do protestu. 

Kuratorem mianowany został adw. 
Tadeusz Klinger, a: sędzią komisarz Sę- 
dzia handlowy Paweł Szulc. Chwilę 
otwarcia upadłości oznaczono na dzień 
15-maja 1929 r. i upadłego oddano pod 
dozór polici, 

Dodać należy, iż upadła firma ko- 
rzystała z odroczenia wypłat, udzielo- 
nego jej przez sąd apelacyjny w dniu 16 
sierpnia 1929 r. do dnia 22-80 lipca 
1930 r. Ml, i 

Weksle, na podstawie których ogło-. 
szono upadłość pochodzą z okresu przed 
i po odroczeniu wypłat. 
| Z bilansu, sporządzonego przez nad- 
zorców sądowych na dzień 30 czerwca 
30 r „aktywa firmy wynosiły 151.054 


upadły złożył skargę incydentalną do 


gądu- apelacyjnego. domagając się udzie 
lenia mu glejtu na przeciąg całego cza- 
su trwałości upadłości. 

- Sąd anpelacyiny jednak na posiedzę- 
niu w dniu 19 grudnia r. ub. uważając 
iż wydanie listu glejtowego uwarunko- 
wane jest charakterem upadłości i, za- 
chowaniem się upadłego wzgl dem wie 
rzycieli, decyzję sądu zatwierdził i skar 
gę. pozostawił bez uwzględnienia, 

Również w tym samym dniu. po- 
zostawił sąd apelacyjny bez uwzelędnie 
nia skargę wierzycieli. którzy nie zgło- 
Sili swych pretensyj do masy i domaga- 
li się zwołania ponownego zebrania włe 
'rzycieli w kwestii zawarcia układu albo 
związku wierzycieli, a przedewszyst- . 
"kiem wyznaczenia dodatkowego terml- 
nu. sprawdzania wierzytelności aby 
mieć możność zgłosić swe wierzytelno 
ści i ząbierać głos na zebraniu wierzy- 


|złote i przeważną ich część stanowiły ciel 


towary — 127.907 zł., passywa zaś Wy- 
| nosiły przeszło 120.090 A SAY 


W grudniu 1929 r. ogłoszono upad- 


Jak wynika z motywów sądu ape- 
lacyjnego, syndyk nie miał potrzeby za- 
wiadomić skarżących wierzycieli o ter- 
minie zebrania ostatecznego. ponieważ 


PAPIERY PROCENTOWE: W gru- we — 19—20, groch polny jadalny — tość: Dawidowi Hagendorfowi, trudniące wierzyciele ci nie przedstawili syndy- 


pie papierów procentowych zarówno 25—28, groch Victoria — 30—34, 


państwowych jak i prywatnych tenden- czyna czerwona — 250—350, koniczyna :'przy ul. Szkolnej Nr. 4 na żądanie Pań- minach zebrań mieli 
cja była nieco słabsza przy obrotach biała — 270—350, wyka —. rra Sê- 
małych. Z dniem dzisiejszym zaprzesta, radela — 53—66. tz | 


koni- mu się: sprzedażą produktów naftowych kowi tytulu swych należności, 


stwowej Fabryki olejów mineralnych 
WOM oddział w Łodzi, której Ha-. 


„40 ter- 
możność dowie- 
dzieć się-z ogłoszeń syndyka, padawa- 
nych w pismach codziennych 


M 34 
Tranzakcja fufra ni. 


Dwie większe łódzkie firmy hand- 
lowe przeprowadziły w ostatnich cza- 
sach ciekawą transakcję z Sowietami. 
Sowiety sprzedały ım transport futer lo- 
co Warszawa z opiaconem ciem na ogól- 
ną sumẹ 300.000 dolarów, przyczem po- 
lowa należności została zapiacciia po na 
dejściu towaru do Warszawy, połowa zaś 
płacona jest sukoesywni» w miarę postę 
pów sprzeraży, Skład znajduje się w War 
szawie. Firmy łódzkie spłacą Sowietom 
częściowo w dolarach, częściowo zaś w 
wekslach I akceptach, przyczem nabywa- 
ją również w Ber własne weksle ṣo- 
wieckie i kryją niemi w Moskwie, 

Likwidacja składu ze wzg'ędu na ni- 
skie stosunkowo ceny bdzie dość szybko, 
Znaczna część cennych skórek, zakupy- 
wanych w stanie surowym po 3 dolary za 
sztukę, została wyprawiona i uszlachet- 
niona w Warszawie kosztem 1,75 dolara 
za sziukę, zaś cena rynkowa skórki w 
*hurcie wynosi 7 dolarów, Przebieg tran- 
zakcji jest więc szczególnie udany, 

SPROSTOWANIE. 

W ogłoszeniu firmy , Warrant* Sp. 
Akc. w dniu 30-go stycznia r, b. zaszła 
omyłka w zdaniu „Chcący przystąnić do 
lcytacii winni w czasie oJ 25—28 b. m. 
wpłacić do kasy naszego T-wa*, winno 
być jak nast.: „Chcący przystąpić do li- 
cytacji winni w czasie od 7—10 b. m. 
wpłacić do kasy naszego Towarzystwa 
it, d. Powyższe niniejszem prostujemy. 


Dazżunwws apretc. 


Dziś w nocy dyżurujn następujące apteki: 
A, Dancerowej (Zgierska 57), W. Groszkowskie. 
go (11 Listorada 15). Sukc, S Gorfeina (Piłsud. 


skiego 54), S, Bartoszewskiego (Potikowska 164), Przyznała gminie żydowskiej plac obję- | 


R. Rernt'elńskieto (An”rzcja 
skiego (Przędzaln rna 75). 


Niaście pomoc 
najbiedniejszym 


DŹWIĘKOWE 


wiecz. 
— — Ceny 


I 


W rolach 


gł. uro: za Mary Glory, 
Garat 


| 


»„Habiimys ` 


Cud reżyserji wystawy i gry. — Ktynici czarujących melodji. 


Według zgodnej opin" prasy cał*go 


rewela ją w k'nematografji dźwiękowej. 


— Nadprogram: Popisy śpiewno-taneczno'muzyczne cudownych dzieci Hollywoodu, — 


S bheas INY 
TA A ŁA 


Ya, jo 


Początek seansów a 4:ei, ostatni o 10,15 wiecz, w soboty. M 
niedzie!e i świę'a o godz. 12 w poł, ostatni o godz. 10 15 


Arcyfil.n dźwiękowy króla reżyserów E. A. Duponta p. t. 
wa obce światy 
f 
(odwieczna pieśń) 


1 znak mit: śpiewaczka 


Dicawie miasta 


19315; 


Ostalnie dni! 


miejsc normalne, na porankach zniżone — — 6 


Maxudian, Henryk 
Miriam Eljas. 


św ata dzieło Duvonta jest prawdziwą 


1 TOMASZOWA 


radzili nad budżetem miejskim na rok 1931-2. 


- Tomaszów, 3 lutego. 
Onegdai odbyło się posiedzenie rady 
miejskiej pod przewodnictwem prezesa 
p. Dzięciołowskiego. 
Przed 


Firschsprunga w sprawie darowizny pla- 
ou pod budowę gmachu żydowskiego 
gimnazjum, , 
Naglość tego wniosku została wiek- 
szością głosów przyjęta i rada miejska 


budowę wspomnianego gimnazjum pod 


ii komisji budżetowej. 

. Następnie upoważniono magistrat do 
wystawienia weksli do dnia 31 marca 
1932 roku, lecz tylko w sumie oznaczo- 


Z kolei jednogłośnie uchwalono wy- 
sokość dodatku komuralnego od opłat 
państwowych od patentów akcyzowych 
ina wyrób i sprzedaż trunków .przetwo- 
rów  wódczanych i spirytusowych na 
rok 1931. 

Pensje dlą kierownika wydziału admi- 


26), A. Szymań- tości 2 morg. przy ul. Pilsucskiego pod nistracyjnego p. Krejckanta i kierownika 


wydziału -« skarkowego p. Winiarskiego 


> Do 
) | Redakcji „II. Republiki“ 


»* cowników*, 
i „Il. Republiki“ z dnia 28 stycznia 1931 

| roku, Magistrat m. Łodzi — na podsta- 
x wie art. 21 į 22 Dekretu w przedmio- 
= cie tymczasowych przepisów praso- 


Str. 9 


a Skrzynka do listów 


i w miejscu. 
W związku z artykułem p. t. „Magi- 
strat m. Łodzi w roli pracodawcy do- 
puszczą się bezprzykładnego i sprzecz 
go ustawami traktowania swych pra- 
zamieszczonym w Nr. 28 


wych (Dz. Praw P. P. Nr. 14 z 1919 r.. 
poz. 186) — prosi o opublikowanie na- 


| stępującego Sprostowania takiemi same 


mi czcionkami i w tym samym dziale 
co wspomniany artykuł. z 

Ani w szkole wieczornej Nr. 1, an 
też w szkole uzupełn'ającej Nr. 32 
(szkola o takim numerze i nazwie wo- 
góle nie istnieje) nie została zwolniona 
w ciągu bieżącego roku szkolnego nau- 
czycielka o nazwisku o literach pacząt 
kowych O. L. lub G., ani też wogóle 
Żadna inna nauczycielka. 

W bieżącym roku szkolnym zrezyg- 
nowało z pracy w szkolnictwie wieczor 
nem tylko kilku nauczycieli szkół po- 
| wszechnych. bądź też wskutek nieuzy- 
skana zgody Inspektora Szkolnego na 
pracę dodatkową w szkolnictwie wie- 
jczornem, bądź też wskutek  nieotrzy- 
mana zezwolenia od Państwowych 
Władz Szkolnych na nauczanie w szko 
łach publicznych z powodu niedosta- 
tecznych kwalifikacyj. 
| Jak wynika z powyższego, wszyst- 
kie zarzuty, wysunięte w powyższy. 


przystąpieniem do porządku nej w swoim czasie przez radę miejską. artykule -— jako oparte na nieistnieją- 
dziennego wpłynął wniosek raduego d-ra | 


cym fakcie — są nieprawdziwe. 
Prezydent w/z. L. Kuk. 


i 
żyteczności publicznej w sprawłe udzie- 
'lenia im sali ratusza na urządzenie balu 
w dniu 14 lutego b. m. 

P, Prezydent stanął na stanowisku, że 
chwila obecna nie vozwala na urządzenie 


warunkiem przeprowadzenia budowy w zostały przez radę miejską zatwierdzone, balu z powodu wielkiego bezrobocia w 


ciągu 2-ch lat. 
Przedstawiony radzie miejskiej budżet 


* Do komisji rewizyjnej wybrano pp. 
Samelsona i Eberlego. - a 


naszem mieście. | 
i Zadnej decyzji w tej sprawie rada 


na rókł 1981/82 zostań pó zteferowaniu go |--„Przy.»wolnych wvioskach odczytano młejska nie powzięła z powodu braku 


przez. prezydenta Smólskiego, przekaza-, podanie. pracowników komunalnych j u- quorum. 
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EREKSZE SP... 


Kapisał dla „SłepuGli(i" 


3) 


Jerzy Zamieysfi. 


Była to sublokatorka, której łóżko. 
wysoko zaścielone pierzynami i podusz- 
kami, stało za zieloną f ranką, w części 
powego mieszkania, zwanej kuchnią. — 
Sprowadziła się do nich zaraz po śmierci 
Ostrogi, a wiec w czasach znanych Jan- 
kow tylko z opowiadań matki. Pracowa- 
ła w fabryce Sztajgierta, jako szpularka, 
a wieczorami, po pracy, pomagała Ostro- 
żynie w krakieczyźnie. Janek długo nic 
wiedział, jak się ta wspóna towarzyszka 
ich życia nazywa. Mów ło się o niej w 
domu: „panna Manja". To było wszystko 
Kiedyś jednak przyszło Jankowi do g'o- 
wy, aby zapytać pannę Manię o iej na- 
zwisko. 

Odpowiedziała; 

— Braczka. 

Janek domyślił się, że nazwisko na- 
prawdę brzm ało; — „Bracka ', tylke, że 
panna Mania miała taką właśnie oso- 
bliwą wymowę, z tego powodu wyrazy 

przez nią wypowiadane były trochę 
śmieszne. To, co Janka najbardziej w 
pannie Mani zniewalało do szacunku, do 
ogromnej sympatii i podz wu — była jej 
pobożność. Niektórzy nazywali pannę 
Mań:ę stara panną. dewotką i tercjarką. 


Było to dla Janka dużą przykrością, 


gdyż w edział, że to nie jest pochlebne 
odezwanie s ę o niej. Chciał, żeby wszys- 
cy widzieli w niej istotę wyjątkową, go- 
dną największego szacunku. 

Paana Mania bywała w kościele św. 
Anny dwa razy dziennie, a w niedz elę 
i święta prawie cały czas tam spędzała. 
Na:eżała także do wszystkich niemal 
bractw i stowarzyszeń kościelnych, a w 
„Sodalicji Dz ewic* piastowała godność 
starszej s'ostry. Pobożność panny Mani 
zachwycała Janka, a może nietyle pobo- 


LNU = SRO? SW 


"żność sama jle sposób, w jaki panna Ma- 
nia modliła się. Widywał ją nieraz w ko- 
śc ele i zauważył, że nikt tak się nie mo- 
dli, jak ona. Panna Mania składała ręce 
dłońmi do siebie, trzymając je niemal pod 
brodą, głowę przechylała lekko w kie- 
runku prawego ramienia, a oczy miała, 
albo zupełnie przymknięte, albo źren ce 
gdzieś tak chowała, że widać było tylko 
białka, z tego powodu twarz jej wyda- 
wała się Jankowi taka sama, jak twarz 
św. Klary z bocznego ołtarza. Czasami 
znów panna Mania zakrywała twarz chu 
stką, aż po samo czoło wtulała się w ja- 
kiś kąt, najczęściej m ędzy załomy bocz- 
nego vłtarza i tam spędzała długie godzi- 
ny no modlitwie. Jenek zauważył, że w 

j każdy piątek wieczorem, na nieszporach, 

panna Mania kładła się pośrodku kośc o- 

ła, z wyciągniętemi nogami, z rękoma 

rozkrzyżowanemi 1 z twarzą przylepioną 
do zimnej posadzki kościoła. Wyglądało 
to, jakby panna Man a umarła, albo go- 
rzej. jakby ją zabito i rzucono tu przed 
wielki ołtarz. Janek nie mógł pojąć, że to 
jest forma modlitwy szczególniej umiło- 
wana przez osoby tak pobożne, jak panna 

Mania. 

Nietylko w kościele modliła sę panna 
Mania, ale į w domu także, wtedy, gdy 
szyła, lub sprzątała zawsze poruszała 
wargami i szepiała pacierze. Przed je- 
dzeniem lub po jedzeniu panna Mania, jak 
ksiądz, czyn ła znak krzyża nad stołem, 
odmawiała głośno stosowna modlitwę, a 
potem dopiero siadali razem do stołu. 

Po każdym obiedzie był jeden zaba- 
wny moment którego Janek zawsze 0- 
czekiwał. Panna Mania jeszcze przed 
skończen'em modlitwy dostawała silnej 


czkawki i wydawała z siebie jakieś dłu- niej sirowem oskarżeniem i przypomnie- | 


U 


gie, cienkie głosy. Janek nazywał to 
„piejką”, bo istoln e przypominało to pia- 
nie koguła, tylko bardziej powolne. Cho- 
cjaż „piejka* ogromnie śmieszyła Janka, 
ale, oczywiścje fakt teh nie ujmował pan- 
nie Man wzniosłości. Panna Mania była 


dla Janka szczególnie dobra, głównie dia 


tego, że miał być księdzem. Chwaliła je- 

go pobożność i sama dbała o to. aby nie 

|cpusz>zał sposobności do częstych mo- 
itw. 

Panna Mania mówiła n'eraz do Janka: 
| — Moje dziecko, oddaj się opiece bo- 
szkiej į czaszann nawet na uliczy zmów 
pacierz... i JE 

W pożyciu damowem była panna Ma- 
nia bardzu zgodna, uczynna w wielu za- 
jęciach wyręczała Ostrożynę. Przywią- 
ła się do niei į do Janka, czuła się z nimi 
dobrze, a ponieważ nie miała zupełne 

rodziny, więc uważała ich za swojch naj- 
bliższych: BYLO 2 . 
> W i 

W nowem mieszkaniu, od:którego ży- 
cie Janka zaczęło się, to jego wtasne ży- 
‘cie, które pamięta — byłoby szczęśliw e 
i dobrze, gdyby nie pewien faat który 
zaszedł zaraz w dwa tygodnie po prze- 
prowadzce. Tutaj to odbyło się wesele 
Ostrożyny, która poraz drugi weszła w 
związki małżeńskie. zyj 
t  Ojczym Janka, Józef Strumillo, byi, 


jak się niedługo po ślubie okazało, nało- 


gowym pijakiem. awanturnikiem, katcia- 
rzem. Przed ślubem udawał świętoszka, 
ne tknął nigdy kieliszka wódki, był, jak 
Ostróżyna mówiła poważny i ogromnie 
kochał Janka. To ją najbardziej do Stru- 
Imitły przekonywało, bo cały związek 
zawierała z nim tylko w nadziej, że ła- 
twiej będzie jej Janka wychować. Tym- 
czasem w k Ika tygodni po ślubie nastą- 
piła odmiania zgoła nieprawdopodobna. 
Strumiłło pił, grałwkarty, wracał po kil- 
ku dniach włóczęgi po knajpach, urzą- 
dzał w domu awantury, a nawet kilka ra- 
zy zamierzył się na Janka. 

Ostrożyna vel Strum łłowa nie mogła 
tej swojej pomyłki przeboleć. Każdy 
płacz Janka, z powodu .ojczyma, każde 
bojaźliwe odezwanie o:nim — było 'dla 


sy _ yi 


niem krzywdy, jaką dziecku wyrządziła, 
Nie do zn esienia były zarówno awantu- 
ry Strumilły, hałasy po nocach, wyzwi- 
ska, przekleństwa, jak i godziny oczeki- 
wania, pełnę lęku. Strumiłło prawie ni- 
gdy nie wracał trzeźwy j obecność jego 
wnos ła z sobą grozę wysłuchiwania po- 
twornych wyzwisk, które sje w słowach 
rosyjskich najpośledniejszego ga:unku 
niosły po całym domu ku zgorszeniu są- 
isiadów. Awantury wywoływała lada dro 
bnostka, a raz zaczęte: nie ustawały, aż 
do ostatecznego wyczerpania sił Stru- 
miłły. Janek kurczył się wtedy pod kot- 
drą, skrywał s ę pod nią cały, zatykał 50- 
bie uszy, aby nic nie słyszeć, bo go za- 
równo przerażał krzyk ojczyma, jak i 
rozpaczliwy płacz matki. Często, gdy 
krzyki Strumiłły dochodźjły do takiego 
stopnia, że nie można było już wytrzy- 
„mać, gdy Strum łło walił pięścią w stól. 
wywracał krzesła, tłukł naczynia — zry- 
wał się Janek z płaczem i razem z matką 
uciekali w koszulach na balkon, albo na 
korytarz, gdzie zziębnięci, nieprzytofnni 
od płaczu, wystawali n eraz do rara..Co 
wieczór, gdy Janek kładł się spać, my- 
ślał z przerażeniem o tem, co go czeka 
za kilka godzin, a gdy zasypiał budził się 
nagle ze strachem, bo zdawało mu Się. 
że kroki ojczyma są gdzieś bl sko. Tak 
było co noc. 

Atmosfera nowego mieszkania. była 
niedozniesienia i zdawało Się, że w tym 
piekle conocnych awantur zginą zarów- 
no matka, iak Janek. Z jakąż ulgą przy- 
ięli wiadomość, którą im kiedyś przynie- 
siono, że Strumiłłc został aresztowany 
za jakieś uliczne bójki į awantury. Sie- 
dzał w areszcie około dziesięciu mie- 
sięcy. i 

Po jego powrocie było to samo. Wro- 
ga, ciężka ; przykra atmosfera pozosta- 
wała nadal. Strumiłło oprócz tego, że 
pił, - - grał także w karty, przegrywał 
pieniądze, które brał od żony, albo jej 
poprostu wykra:ał, ydy nie chciała mu 
ich dać. Marnował n c'ytko jej c ężko za- 
pracowane grosze a'e j ją saima, którą 
przedwcześn.:e posiarzały praca i ciężkie 
utrapienia. i 

(D. c. n.). 
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Lotnicy polscy przed niemieckim sądem. 


Szczegóły rozpraw w Opolu przeciw zbłąkanym pilotom pol- 7 


skim, którzy wylądowali na niemieckim Siąsku. 
(Od naszego svecialneśo wystiannifia). 


Opole, 4 lutego, 
Podaliśmy już wyrok sadu niemieckie 
go w Opolu, przed którym stanęli dwaj 
lotnicy polscy, oskarżeni o bezprawne 
przekroczenie granicy niemieckiej, a tem 
samem naruszenie przepisów paszporto- 
wych i ustawy o ruchu lotniczym, 

Jak wynika z tego wyroku, starszy 
sierżant, pilot, Hugon Wolff skazany zo- 
stał na 2 tygodnie aresztu, zaś plutono- 
wy pilot, Marjan Imiela został uniewin- 
niony, 

Przebieg procesu jest już naszym 
Czytelnikom wiadomy. Obecnie zajmie- 
my się wrażeniami, jakie wyniósł nasz 
specjalny wysłannik z sensacyjnego pro 
cesu o bezprawne przekroczenie granicy 
niemieckiej. 

Sąd okręgowy niemiecki w Opolu, 
które choć niemiecką nosi 


Zbliżają 
Poprzez warkot motoru krzyczę: 


dziłem, wylądowałem z konieczności. 
Jeden ze zbliżających 
mówi: 


się żołnierze. Reichswehry. 


się żołnierzy dawania pytań 


wierzy w prawdziwość jego słów. 
Doprawdy, objektwny widz mógł wy 


iniczący jest oskarżycielem, Sposób za- 
wskazywał raczej na 
chęć wydobycia zeznań, aniżeli na obiek 


— Es tut mir sehr leid, aber ich muss tywne rozpatrywanie sprawy. 


Sie verhaften! — 


Zamykam gaz i idę wraz z żołnierza- dziej objektywny, 


mi Reichswehry na odwach. 


Sierżant Wolff w dalszym ciągu opo- 


wiada szczegółowo przebieg aresztowa- 
nia, póczem 
świadków. 
Mówi on, że gdy Wolff wysiadł, zwrócił 
mu uwagę: 
| — Aha, kanclerz Brüning jest na 
pasi i dlatego demonstrujecie. 
Starszy sierżant, Wolff nic się nie 


Prokurator, dr. Wolff był może bar- 
aniżeli dr. Christian, 
który między innemi postawił pytanie: 
— Dziwne, że były podoficer nie- 
mieckiej armji nie wiedział nawet, że 


następuje przesłuchanie niemiecki kanclerz Brüning znajduje się mieszkań nie jest oświetlonych 


na Śląsku. 
| _ Na to otrzymał 
pit polaka: 
|  — Ja się Niemcami, ani ich polityką 
| zeosloje nie interesuję. 

— Siedząc na procesie Opolskim od- 


zdecydowaną odpo- 


nazwę odezwał, ale echo słów kolejarza przeję- nosiło się wrażenie, że ci, którzy sądzą 


„Oppeln“, jest miastem, którego historja J9uŻE)4 zdefsioą aftruzoz AzsAdAĄdq  |polskich lotników, sami nie wiedzą jak 
sięga dalekich czasów polskich, a trady- łą prasa niemiecka i stąd wielka bomba: wybrnąć z. sytuacji, w którą wplatały 
cja nakazuje nazywać to miasto dalej po| Lotnicy polscy demonstrowali prze- Sh decyzie Berlina, nakazujące zatrzy- 
polsku — Opole. ciw kancierzowi Briiningowi manie polskich lotników w areszcie. 
Godzina 8 min. 50. Stół dla prasy| Nastepnie zeznaja inni świ dkówie, |, „JASno przebijało to z mowy prokura- 
polskiej obsadzony przeż 5-ciu dzienni- |, „asiępnie zeznają inni SWIĄGKOWIE, tora, który raczej bronił, niż oskarżał za 
j (ya f żołnierze Reichswehry. Mówią niepraw- o h 1 
karzy, 3 inne stoły licznie obsadzone dą. Sierżant Wolff wsłałe | mówi: „błąranych lotników. 
przez prasę niemiecką. R RODE WOHL Wstaje | MÓWI: Co do plut, Imieli do sam prokurator 
Wchodzą na salę dwaj zabłąkani lot- — Żaden żołnierz vie powinien kła- prosił o uniewinnienie, zaś co do sierżan- 
nicy w mundurach wojsk polskich, Kon- Mać, a ten młody człowiek (wskazuje na ta Wolffa, prosił o karę za przekrocze- 
sul polski w Bytomiu p. Malhomme w, Ż9nierza Reichswehry) mówi nieprawdę nie przepisów paszportowych i ustawy © 
otoczeniu członków konsulatu, pp.Fiwe-| Młodzieniec w mundurze rumieni się ruchu lotniczym. 
gera | Wyszyńskiego, wita się z wcho- i mówi: „A może się przesłyszałem* Obrońca, dr. Simon z Wrocławia, w 
dzącymi lotnikami, Wasz korespondent Sierżant Wolff kontynuuje: ; swem przemówieniu stwierdził, iż proces 
również wymienia uścisk dłoni z polski-|  — Ten młodzieniec powinien przede- opolski jest wynikiem rozognionych u- 
mi nawigatorami powietrznymi wyraża- nmą na baczność stać, a nie kłamać. — mysłów i gdyby nie naprężone stosunki 
jąc nadzieję, iż za kilka godzin wrócą W dalszym ciągu obrad, sędzia prze- pomiędzy narodami polskim i niemiec- 
w granice Rzeczypospolitej. wodniczący wypytuie Wolffa o szereg kim na Górnym Slasku, nie doszłoby z 


Nara- 


Warszawa, 3 lutego. 
AŚ 365083 
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Lotnicy z wdzięcznością przyjmują szczegółów. W pewnym momencie pol- pewnością do podobnie bezsensownego 
imują miejsce na ławie oskarżonych. kaza nie mogę, da. Po godzinie wyrok. 

alhomme, na czele. Strzelają objekty- | tania. ne, samochodem p. konsula Malhomme 
go w Opolu. dr. Christjan, zasiada po- ON Z wyjaśnieniami polskiego lotnika i ku, ga Krakowa. Poniec Gil 
sięgli. 

Czterech żołnierzy Reichswehry t 1530832 75667 43215_ 614155 
Christian, poczem oddaje głos starszemu 3-proc. premowej pożyczki budowłanei 073000 485594 71254 
WNiG Paranie, ZŁ. 250.600 Nr.: 112011. O DOTA DYŚRZ 

ZŁ 10.000 N-ry: 868586 679439 508383 
444172 

cząc jako pilot na frontach francuskim | Po 1000 zł. N-ry: 267081 632709 516116 RA 
W roku 1925 powołany na ćwiczenią re- 653362 682427 966526 189551 436144 456420 870180 
dzisłejszy. 
qumentacją, że było dla niego konieczne 

— Busola była zepsuta. Igła magne- 


słowa otuchy i żołnierskim krokiem Ski lotnik przeprasza i mówi: procesu. 

- Obok siadają przedstawiciele konsu- Niby zwinny. wąż wycofuje się dr. Lotnicy polscy zaopatrzeni w przy- 
wy aparatów fotograficznych. Zeznaje rzeczoznawca, kpt. niemiec- wyjeżdżają do Katowic, skąd o 8 min. 55 
środku stołu sędziowskiego, po jego bo- Sms 

Dzwonek. Obrady rozpoczęte. 
ieden kolejarz. Krótkie formalności. — Dziś w matej sali konferencyjnej mi 484304 289611 517932 
sierżantowi pilotowi Walifowi, który 943250 704749 
102509 
— Urodziłem się w Świętochłowi-! Zł. 50.000 Nr. 842792 i 877313 
— mówi. Podczas wielkiej wojny świa- 297586 448612 148853 567599 45088 | 33225 
288752 
niemieckim, Byłem członkiem słynne] 366113 739946 769173 741980 176692 206750 
85749 527777 16130 
zerwy armii polskiej, wstępuję do służ- 
Dalej starszy sierżant Wolff opowia- 
lądowanie na terenie, jaki ujrzał pod 
A I i 5 Fil d łot edalem 
ue a ROA) Mina M 
góry, musiałem lądować. Nie wiem,' Fr p techniczne 
gdzie jestem, Widzę człowieka w mim-, 4 WNT 24 
durze kolejarzy. Qdżie się znajduję? — 4 4 ZZ BONI, 
pytam. — Deutschland — słyszę odpo- i NA SEE 
wiedź. SEAT NEW M ZMIEŃ : 


wkraczają na salę obrad sądowych i zajl  — To.tajemnica wojskowa i tego wy — Krótka renulika rrokuratora. 
Mad polskiego w Bytomiu z p. konsulem Christian że swego zbyt poliopnego py- gotowane wprzednio paszporty konsilar- 
Przewodniczący dyr. sądu okręgowe Kich wojsk lotniczych, Oxe. Zgadza się wyruszają do swego macierzystego puł- 
kach zajmują miejsca sędziowie przy- a b o p . a i ° ° 7 L 
t RER? 
Liqgniorie pronjowej pożyczki budowanej 
Przewodniczący wzywa świadków, ai 
Należy zeznawać prawdę — mówi dr. nisterjum skarbu odbyło się losowanie 176738 452174 922216 
pięknym niemieckim językiem , składa || "gi" Padły następujące wygrane: paa 856254 847011 
4, 216787 
cach, wychowałem się na Górnym Śląsku | 7168883 
towej służyłem w armii niemieckiej, wat 533530 528456 327944. 351525 
581026 
eskadry lotniczej rotmistrza Bitthofena. | 390345 559216 131335 749195 
by czynnej, w której pozostaję po dzień 
da o przebiegu lotu, dowodząc silną ar- 
S 
W powietrzu krąży drugi aero-, 


plan polski. Wiem, że to Imiela, Macham ` 
ręką, by leciał dalej, Nie zrozumiał 
mnie. Ląduje również, 
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ordynuje codziennie od g. 9-ej do 2:e 
Móninszki R 5, tel. 106-83. 


Wytwórn a British International 
: Pictures, Londyn. 
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Film ten fest rewelacią w dziedzinie obrazu dźwiękowego. Po raz pierwszy oddana 

w nim jest akustycznie groza żywiołu, strach śmierc. ekstatyczna mrdlilwa i od- 

glosy beztros'iego życia hogaczów na luksusowym okręcie. tam wobec nieuniknię- 

cia nieberp eczeństwa ludzie odkrywają swe prawdziwe obl cza tchórzów i boha- 

terów, tam z calą potega wybucha przywiązanie człowieka do życia. Wszystko to 
oddane z n ebywałem mistrsowstwem 1 rozmachem. 


Pastepartout i bilety ulgowe bezwz 'ędnie n eważne. 


A Początek seansów o g 4-ej 
po po 


w soboty » niedziele o godzinie 12:c w południe Ceny miese norma ne. 


pow, 
7% x 


451740 | 
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Dabjamice. 


(lelelonem od własnego korespondenta.) 
a print 


ROZWÓJ ELEKTROWNI. 
Elektrownia miejska w Pabjanicach 


jak władomo czerpie prąd z elektrowni 


łódzkiej. 
O rozwoju pabjanickiei elektrowni 
świadczą poniższe cyfry: 


W roku 1929 elektrownia zużyła 


—Jestem pilotem armji: polskiej, zbłą nieść łatwo wrażenie, że sędzia przewod 1.488.814. kilowat prądu, zaś w ciągu 


9 miestęcy 1930 r. 1.879.707 kilowat. 

W.słyczniu 1929 r. elektrownia ob- 
sługiwała w mieście 2.148 abonentów w 
|grudnłu tegoż roku — 4,428 abonentów, 
we wrześniu zaś 1930 r. — 4.938 abo- 
nentów. .. 

W obecnych ciężkich czasach kryzy- 
su elektrowni przybywają abonenci bar- 
dzo powoli. mimo że jeszcze 60 BOCA 
elek- 
trycznością. 

Miasto oświetlone jest 313 lampami 
ulicznemi. Koszt oświetlenia miasta wy- 
nosi rocznie okolo 60 tys. zł. 


BATYCKA NA BALU P.C.K. 

Wielką sensację wywołało zjawienie 
się uroczej Miss Polonii p. Zofji Batyc- 
„kiej na balu Polsk. Czerwonego Krzyża 
w Pabjanicach, j 

Honory gospódarzy domm czynił p. 
starosta powiatowy, Jan Wallas, oraz 
zarząd P.C.K. w Pabianicach. 

P. Bątycka tańczyła na balu do go- 
dziny 2%æj po północy. | 


*" OBCIĄŻENIE PODATKOWE, 
Według oświadczenia prezydenta mia- 

sta, p. Aleksandra Orłowskiego. obciąże- 
nie podatkami komumalnemi na głowę 
wypada w poszczególnych latach nastę- 
pująco: 

w roku 1928 wvmos'ło 35 zł., w ro- 
ku 1929 — 29 zł, w 1930 r. — 27 zł. 
w 1931: r, ma wynosić 25. zł. 


UGODA MIĘDZY KINAMI, 

Od dłuższego czasu trzy miejscowe 
kina prowadziły miedzy sobą zażartą 
walkę ó widzów przez wprowadzanie w 
charakterze „nadorogramów do filmu t 
zw. rewji, co pociągało za soba coraz to 
większe. wydatki i 
w kasach wszystkich trzech kin. 

ubiegłym tygodniu załniciowano 
wspólną konferencję przedstawicieli 3-ch 


kin. ta 

Na korferencji uchwałono tekst umo- 
wy, imocą której mieiscowe kina do dnia 
1 września 1931 roku zobowiązały stę 


92954 nie wprówadzać rewii jako nadprogra- 


mów. Tekst umowy został opublikowa- 
ny. ' 


 Tomawów-"azawiey ki, 


(Telefonem od własnego korespondenia) 


GRAE i 


TRAGICZNA ŚMIERĆ ROPOTNIKA 
"POD SAMOCHODEM. 


Szosa warszawska była wczoraj te- 
renetn Strasznego wynsdku, Szosa tą 
szedł do pracy 54-letni Franciszek Bogu- 
sławski. Gdy znalazł się przed tartakiem 
Głowińskiego. został przejechany Brzez 
autobus. ED. 60811, kierowany przez Jó- 
zefa Cichosza. ` 


sławskierm czaszkę. wskutek czego 
zmarł on natychmiast. Szofera areszto- 
wano. o 


“" ZAWODOWYM, 


w p mie „Młot i phig“ ogłoszony 
był przed kilku dniami skład zarządu fe- 


kierównika tuteiszego zwiazku zawodo- 
wego przemysłowo - włókienniczego p. 
Kiermasa. W związku z tem kraża po- 
głoski 0 przelściu n. Kiermasa do fere- 
racji i o przeciaznieciu przez niega nie- 
których jednostek sprzymierzonych. 


Z MASKARADY POLICY INEJ. 
Maskarada policyjna wypadła im"o- 


rówiię zaś pierwszą nagrode za nalorv- 
śinalniejszy kostium „nuty* otrzwmała 
p. Leorora Dohitówna. Drueą nesrode za 
kostium markizy otrzymała p. Majdów- 


Dochód z maskarady przeznaczono 
na zasilenie funduszu towarzystwa rodzi- 
«ny policyinej. ` - 


powodawało deficyt. 


| Koła samochodu zmiażdżyły Bogu- _ 


| ROZŁAM W KLASOWYM ZWIĄZKU ` 


deracji, w którym figurowało nazwisko . 


nująco. Królową balu wybrano p. Joshne ' 
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dzi, ADAM ŁAGODZIŃSKI, zamieszka 
ły w Łodzi przy ulicy Kilińskiego 
Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. C: 
BAN ogłasza. że w dnin 17 lutego 1331 r. 
15 wW DZI A godz 10 rane woga przy icy 
3 arutowiczA © tu SO hędzie się sprze- 
SP. AXC. AKA E U - 
ST po dzień 31 grudnia 1930. bdańych ha tame ZE bOda O 
AN CZYNNY. c [i li ng IS AR 4 A 
TAA Aa r. T IERNY. Łódź. dnia 27 stycznia 1931 r. 
5 pr e ra 0 PRA KRAKÓW ZŁ Kapitały wlasnes SEON DER 4 Komornik: A. ŁAGODZIŃSKI 
siwa. Krajowego „| a) zakładowy 3.500,000.— Do akt Nr. 1134 1930 r. 
Waluty zagraniczne RPK b) zapasowy 405.000— __ 3.905.000,— OGŁ OSZENIE. 
Papiery: < wartościÓwa LAAEN 573.48, Wkłady: Komornik Sadu Powiatowego w Eo- 
a) pożyczki państwowe 49.475.03 a) terminowe 2.233.843.84 dzi. ZYGMUNI MAKOWSKI. zamie» 
b) papiery hipoteczne 120.895,72 b) a vista 1.824.858.55 4.058.702,39 Ay w Łodzi przy ul. Narutowicza 
c) akcje 35.943.82_ 206.0914.57 | Rachunki bieżące a -2.017.182.40 NT 9: "A zasadzie art, 1030 U. P, C. 
í 214,37 |; U żer a oe a ogłasza, że w dniu 18 lutego 1931 r. 
Banki krajowe 64.130.sx | QPOWiazania inkasowe 204.266.98 od 0 r: 
Banki zagraniczne 132.03 7 Redyskonio weksli 3.659.935.57 Br RO Nr. r ie oddała 
Weksle zdyskontowane PaSA | Banki krajowe LDO BAAD lster aor eode A 2 Gresy a ACE 
VANA 11.016 641.58 świ oe.” isię sprzedaż z przetargu publicznecu 
Weksle protestowane „Banki zagraniczne 3.177.259.T9, ruch ści í , 
Rachunki bieżace: 28.236,08 | Różne rachunki 3T8788.01lnuyja Hdberwad: sadalązo ch GADA 
a) zabezpieczone 200176094 Procenty, prowizje i różne zyski * 1.452 575.61 nona oby i składajacych sie w 
b) niezabezpieczone 390.506.37 2.392.356.91 Zysk z lat ubieglych 200.604.03 ARCE Na ama 680. ag? 
TOKI ów TEANA 362.93 Oddzialy (380.674.69] Łódź, dnia 28 stycznia 1931 r.  /, 
Różne rachunki 2.810.000,— MEBLE DAKITE MAKOWSKI. 
Koszty. różnice kursowe I t, R 161.422 73 5 DAKI SROWANE 
: 1.170.071.581 4 
Oddzialy : _—361.813.55 Pokój yła tą Orka Lp 
FUT m POKÓJ SyP'alnv . > „ 650 zt. 
Udzielone gwarancje POW Zobówh 19.530.434.12| w panieński . , „, 340 zł. 
Inkaso | EEY o owiązania z tyt udzielonych gwa- rzadzenia kuchni , . 195 zł, 
Korespondenci za weksle skup, w Mż „21 rancyj t 533.00432|4orvtarz . . . . > 119 zł, 
depozycie q Różni za Inkaso 1.878:543.97|Wlelki wvhór urządzeń kuchennych 
—_1.999.045.5 OB skupione w depozycie 1.999.045,58] Wytwórnia R-Ci KOERPEL, 
23.941.027.99 33.941 0270P lotrkowska 114, w podwórzu 
etnai Babasi aAA La PIES PZW zd U 
€ aeu e_m w, 
Doktór i TONTA e N N SEE Do akt Nr. 39 193) r. 
rę Do akt Nr. 253 1931 r m POŁOSZENIE 
e is Komorn'k Sadu Powiatuwego 
Komornik OSO RZENIE m to. i STEFAN ZAJKOWSKI, łn: 3 
1 N ato w Ło- kaly / Ludzi zy 2 ę 
IM e , się gan " SLL ia o RZA o zamienie 10. na zasadzie art. 1080 UB. © 
szkały w zi przy ul. Sienkiewiczujogłasza, że w dni z Wez 
zejerny Nr. 67. na zasadzie art. 1030 U.P C. nd Rodz. 10 Mena AEA OA A 
Spec. chor, wenerycznych rzez ogłasza. że w dniu 10 lutego 193! r.|luljusza I, odbedzie sie sprzedaż » 
skórnych i włosów, > od godz 10 rano w Łodzi przy ulicy|przetargu oufliczneco rueliomoświ, nu. 
Andrzeja 2. Tel 132 28 balstwo! . Zawadzkiej 20. odbędzie się sprzedażjieżncych do Hileta Frankla i skiadają- 
p E A > ed z przetargu publicznego ruchomości,|cych sie z pianina obsza 10 h 
aleei j k ZACOWACZO tra 
rzyimuie od 9—11 i 5—8. mtoda piękna» należących do Szmerela Lewi i składajsume Zł. 2.000 —, 
3 sd DESNe i Awita og 10713 romowi Sima aio REN EG oszacowanych naj Łódź, dnia 30 sfyczuia 1931 r 
ecznicv. Piofrkowska 62 owo sume Zł. = K 'S Z ws 
"DO ow a przeczond Łódź, dnia 10 stycznia 1931 r. morale 3, ZAJĄDYSKE 
H KTÓR , uea Komornik: T. CHORZELSKJ._ |Do akt Nr. ATZT OM r. 
eczność: w ANN oT z: GLOSZENIE, 
nie trussy, Do akt Nr, 9 1931 r. Komarnik Sadu Powiatowego w Eo- 
a Wałkowyski nie SUCHY | przemkālaący OGŁOSZENIE. dzi. ADAM ŁAGODZIŃSKI > 
przeprowadził a goskonace F „kan Komarnik. Sadu Powiatowego w Ło-j!Y w Łodzi „przy ulicy” Kińskiena 
sig oa u CEGELNIANĄ Nr. 36 pory skóry. rze aksam dzi. ADAM JAROSZYŃSKI, zamieszka|Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
a; (BIefón 216907500 p Saaw Wór ość mtodości. (yw. Łodzi. przy, ulicy, Piramwięgajnalasza, że w dnia IQ Juteresi981 r, 
i Sbacjalsta chorób skóżnych i ora świeżość ya sanio r. 7, na zasadzie art. 1030 U. P, C. ie tadz, 10 rano w Łodzi przy” micy 
* /VWenerycznych, Efekt :órnych ENON Jer tmydło Simo >o krému ogłasza, że w dniu 10 „lutego 1931 r.|<ilińskiego 70. odbęuzie się sprzędąż z, 
śrkenień ai rotorupia A Pude yri dodatkami od godz, 10 rano w Łodzi przy nltyjprzetarsu nubliczńego riichomówe ind! 
Edi nie i1mpą kwarcową, zbędny upiçkszā Gdańskiej 6. odbędzie się sprzedaż zj Cżacyvch do Jakóha Gutmana | składa- 
AAE AAi PMP ah yk ee crème Simen przetargu publicznego ruchomości. na jacyeh sie z 26 paz, damskich, oszaco- 
= za. cżacyc 0 rama Hody: skła-|Wanvch na sume ól. 1.3W, 
Da pań od »ielna poczekalnia admta dajacych z mebli, tiaa Papka eae anin e Aal r 1331 R 
"ME A na sumie: ', Komornik: A, LAJUDNSh 
N ae o WSM zet |Do SKUNE A 16% TPA 
| | | ROZEN a | ! S si 
| Ea I Sa 7: IAN E EE ETE a OGLOSZENIE. 
Do akt Nr. 2301 1930 r. Komornik Sadu Powiatowego w Eo- 
h i STOMATOLOG Komarnik Sadu Powiatowego w FARAS Łodzi przy ulicy KilAskiego 
e mi szczęk, dziasel, podniebienia,| dzi. ADAM JAROSZYŃSKI. zamieszka ię ts zasadzie art. 1030 U. PC: 
| jezyka itd, RURCE: Koentge» LE y Łodzi przy WY RIEOWIcza Ni AGADA bę U LON 
znostyka. . 7, na zasadzie art, SPO, ENQ AM RAS v Uicy 
Andre a /| [el ogłasza. że w dniu 10 lutego 1931 r. Prtowkza 5. ncbi Izle sle sprzedać 
> v . ia g prz | 18. c e szkl przy ulicy w Rzy ky Una Ar ah 
SRA TATIE TIREE ATOI EE RTO uas Nowomiejskie 0 a się sprze Anne O rama Nodźwiedzią |. 
moz. przy odia- T A łęg sg) | > daż z przetareu DUNINGPNEKO rj kd *klacafacych sie mebli, oszacowanych 
| Do akt Nr. 256.1931 r. e ' ści, na'eżacych do Wolfa Rubinsztcjna| y ads dnis l l 
Komornik CCLOSZENŇTE f i Bkladalacych sjo z mebli, OSZACOWAJ*' Komtornk' A. ŁAGODZIŃSKI 
omornik Sadu Powiatowego w Lo» NYCH NA. RUMO Ai 499, oreet mep eeaeee aeeai 
dzi. TOMASZ CHORZELSKI, zamie- | y gero A U Wan Łódź, dnia 16 stycznła 1931 r. ` Wey 
| szkały w Łodzi przy ul. Sienkiewicza | Komornik: JAROSZYŃSKI. |N" 79 1931 r. 
| Nr. 67. na "art, | w ea 0 p r OGŁ OSZENIE, ii 
ogjasza. zonie mS tees ae ra FErz eddomy mama do cezyszezenig Do akt Nr. 91 1931 r. wi Komornik x Sadu Grodzkiego 1 1e- 
od godz. 10 rano w Łodzi przy ulicy gwSt. „TRI OGŁOSZENIE. URIOTR pieun oatu tódzkte- 
Piotrkowskiej 15. odbędzie się sprze. gr eg przyczyni się do teso, Komornik Sadu Powiatowego w Ło- katy sz FEJE SĄ 
dał. z przetargu pub iczneśo pushomo. eby być naszym sialym ki'fereern. dzi. STEFAN ZAJKOWSKI, „zamicsy|Nr. 63, na zasrdzie art. 1030: Post 
„M atv w Lodzi przy ul. Traueuttaj|Cyw. podale do wia 2. 
Awa Rodniglnioze Resursa Wat WYKONANIE PIERW SZ PRZE DNE. r, 10. na zasadzie art. 1030 UT ©: nej. że w anaa. AC 26 dz 
dających się z 5 stołów dębowych l Í y 40. adbędzi AZ NOWIE, ORA 
jA $ S$ icy 4 
blurowych, maszyny do pisania, szafy| NAJNOWSZA I JEDYNA w POLSCE Kilińskiego 67, odbędzie się sprzedaż z należacych do SR A Bociana 
E dni i zi Arzek osza PRALNIA CHEMICZNA i FARBIARNIA publicznego ruchomości, na: Andrzejczak. składających się z 3-ch 
Łódź, dnia 13 stycznia 1931 r. | SYST. „TRI” a | Spis teaczy e (ley * 
omornik: T. CHORZELSKI, $ ; z 
Da akt Nr. 14-105 r. 0 0 7: P. WEBER | R. LEWANDOWSKI fis na sumie Zł. 630.—. Aną ak Meyjacih 
Re +, QaŁOSzENIEe. | | 28 p, STRZ. KANIOWSKICH 34-a. tel. 149.34, Ses DĄ paun 
Komorn'k Sadu Powiatowego w Ło-| i i - PIOTR PIL 
ad TOMASZ Uwonzałoweco w tol FILJA WŁASNA PISTRKOWSKA 130. ma nara 
Eaka W. ay przy ul. ALA TELEFON 211-15 zm r 
r. 67, na zasaćzie art. 1030 U. P. C $ ; IRT! 
prania „A w dnhi 1 lutego 19a] t x zje EYE TAWISUR STWA — o w z wych $ . y UWS | 
od godz. 10 rano w Łodzi przy ulicviij A.. Z, Piotrkowska 243. MADLER, Naru | sp j b. lekarz szpita! 
Żotamekiego 5. odbędzie się sprzedaż l. RZEZAC, Andrzeja 47, R. RUPPAECHT, I Loaaca ja 25 —— SRLA FILHARMONII. — fw. Laracri w Wadi 
z przetargu publicznego ruchomości J- CELMER, zapaln kowa 35, M. HERMAN, Główna 29 w i szawie 
należacych do Jana Kuczkj | składają l. LIETKE, Naplórkowskiego 31. O. AJ, Abramowaklego 19 o godzinie Chor. skórne | 
cych sie z mebli i maszyny do szycia, i Z $ 830 weneryczne 
oszacowanych na sume Zł, 460.— - wieczi imu’ l 
Łódź. dnia 7 stycznia 1931 r. | > "= aż boją Pp 
Komornik: T. CHORZELSKI. Do akt Nr. 3456 1930 r. IDo akt Nr. 75 1931 r. Gra ad 10—1 pò pal; 
Do akt Nr, 254 1930, p OGŁOSZENIE. __ GŁOSZENIE. | ul, Zamenhofa 6 
Komiośnik OU ORS, YA SS | Komornik Sadu Powiatowego w Ło ARTUR z 
dzi. TOMASZ CHORZELSKI ramets w Kaai G ODZINSKI, zamlvszkn s ED © ME *AE 
szkały w Łodzi przy ul. Sienkiewicza|Ńy 55, na zasadzie art. 1030 U. P. ©. | 
Nr. 67. na zaradzie art. 1030 U. P. ©.ozjąsza, że w dniu 10 lutego 1931 r. glasza, że w dniu ll Dr. med, 
| ogłasza. że w dniu 10 lutego 1931 r. ad godz. 10 rano w Łodzi przy ulicy gd godz: 10 rano w z Datwmer 
| od godz. 10 rano w Łodzi przy ulisy s: -UROL 
j 7 dzkiej 20. odbędzie si Zagajnikowej 35, odbędzie się sprze- OG 
| awac?k es £9. ocbeozie sio Bprzedažidaż z przetargu publicznego rucli"mo- BĘ Chornby nerek pe- 
| i ZUA p i aMi mote. ści, należacych do Alfreda Keliicha atk wa NAA etaty a ij cherza i dróg mo» 
X - . zyć wig? ajacych sie z papieru handlowe: A czowych 
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ampowego z akcesoriami. oszacowa. K% . papieru kolorowego, bi- Piramowirza 2 
TERM oszacowanych na sumę Zł, AS na sumę H sorla ATRA A, nyen oszacowanych na su. SAN, kasle Pikarionji: (daw Olainska) 
Łódź, dnia 10 stycznia 1931 r. Łódź, dnia 21 stycznia 193] r. | Łódź, dnia 28 stycznia 1981 r. Gedi ENT 
Komornik: T. CHORZELSKI, | Komoruiki A, ŁAGODZIŃSKI |: ~." Komornik: Z, MAKOWSKI. 8-10 1od 6-97 
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BILANS ( 


41 1931 Str. 11 


Brutto) 


Do akt Nr. 161 1931 r. 
OGŁOSZENIE 
Komornik Sadu Powiatowego w Eo- 


j Saia Filharmonii 


Narutowicza 20 


Prze 


Pocz. 0 g. 10.30 w. 


z ar rauawa. | 
Sila Sala Filharmonji. 


WTOREK, dnia 10-go lutego 1931 r. 
y o g 'dz. 8.30 wiecz. 


3-ci WIELKI KONCERT £ 
SYMFONICZNY 


Dyrygent: 
úg BRONISŁAW 


W©OLFESTAL 


TARS Solista: 


ZLATKO 


8  BALOKOVIC 


Skrzypek światowej sławy 


W PROGRAMIE: Noskowaski: Życie Naro- AE 
dów. Beethoven: Symfonia 3-cia „ERO- He 
ICA“. Czajkowski: Koncert skrzypcowy. 


Bilety do nabycia w Kasie Filharmonji co- co- 
dziennie od godz, 10.30 rano do godz. 2-ej 
po poł, oraz od godz. 4-ej do godz. 7-ej w. 


Kupuję, sprzedaję, szacuję, SH 
autentyczność —i konserwuję 


$. Watienberg 


Piotrkowska 82 tel. 1656-92 
prawa oficyna 4 wejście, I piętro, 

UWAGA: Porcelanęs pzeyimuie do reperaci , zarówno wy» 
roby z marmuru, KTYIAM i kości słoniowej. 


OGŁOSZENIE. 


Sąd Okrcgowy w Łodzi w Wydziale Han- 
dlowym postanowił przedłużyć okres kurator- 
stwa w sprawie upadłości lcka Flama o dalsze 
dni 15. Wobec powyższego Sędzia Komisarz 
masy upadłości wzywa wierzycieli powyższej 


upadłości, aby w dniu 14 lutego 1931 r. o godz. 
10 rano stawili się w Sądzię Okregawsm w Ło- 
dzi w Wydziale 


Handlowym przy Plac 
Dabrowskiego 5 w pokoju Nr. 15 blesi lub 
przez pełnomocnika z dowodami, usprawiedli+ 
wiającemi ich wierzytelności w celu wysłucha- 
nia sprawozdania kuratora masy | wyboru kan- 
dydatów na syndyków tymczasowych. 
Sędzia Komisarz Mieczysław Hurewicz, 

a zgodność: kurator sy upadłości 

Józef Ulktyski KĘ ca w Pabjanicach 
ul. Sw. Rocha 23, 


e HOROBY WĄTROBY—KAMIENIE ZóŁcOWE 
CHOROBY PRZEMIANY MATERJI 
LECZĄ ZIOŁA 
CF 


OLEKIN AAA 
50H NIEMOJEWSKIEGO |. 


i OBJAWY KAMIENI ŻÓŁCIOWYCH: 
i 
Ñ 


początkowe: Ból w bokach i dołku podsercu- 
wym (gdzie schodzą się żebra). Pobolewania w 
wątrobie, 
Żony. 
ustach. 


skłonność do obstrukcji. Język obło= 
Odbijanie gazami. Gorycz i niesmak w 
Wzdęycie i burczenie w kiszkach, Bóle 
i zawroty głowy. 
Podczas ataków: w dołku i watrobie silny ból, 
który się rozchodzi ku stronie tylnej - w pasie = 
krzyżu — i sięga aż do łopatki. Wzdęcie brzu- 
cha, rozsadzanie żeber, parcie na kiszkę stoi- 
cową. Niekiedy wymioty żółcią, zimne poty, 


żóltaczka, 
Bliższe że 4: kuracji w_ broszurze 
Dr. med. T. NIEMOJEWSKIEGO, 


Do nabycia w Laboratorium fizj -chemicznem 


4 neno EKINAZA*, Warszawa, ul. Nowy Świat 
% Nr. 5, tel, 504-96 (na prowincję wysyłka pocz- 


Ń tą) oraz w aptekach i składach apieczijeh 
A Tvlko 


g KURSY KIEROWCóW SAMOCHODOWYCH Ę 
i 


pol. Y. M.C. A. 


Łódź, Al. Kościuszki 68, tel. 122-90 


są w stanie wyszkolić Cię na dobrego fachowca, 

przy opłacie zł 130,— za całkowity kurs Nieogra- 

niczona ilość jazd Zaięcia praklyczne we własnych 
warsztatach reparacyjnych. Garaże, 


IRRNKNRRKAURRKARNKANNE:! 


Wielki bal maskowy „Piccadilly* 


na rzecz Łódzkiego Chrześcijańskiego Stowarzyszenia Dobroczynności i pokrewnych instytucyj 
Bilety są do nabycia w drogerii p. A. Dietla, Piotrkowska 157, w firmie Rudolf Ziegler, 


f d Ju 7 

4 e « 

»„( HAD 4 x » $ t ` - e b E 
RINON 


p «m d. y 
Sr R Lekari- dentystka ; ASERGI portretowi potrzebni na pen- poai «052 
| 5 sle i prowizię. Zdolnym zwrot kosz- z EB-33 
WINOWI li WOME Hy podróży 1l-go Listopada 71 b. > AET E 
ozmin. >Z B= 
ZY © © = 
| |specialista chorób ZAROBEK UBOCZNY dający znaczne KZ 4 jaa 
e | skórnych, wenerycz N-Cegoliama 39] dla objęcia dodat-|dochody bez uszczerbku dla pracy za- łe SSZ3R 
nych i moczopłcir m, kowego artykułu |wodowej znajdą osoby mające szero- 5 s3aż y 
wych Przyjmuje pr É Oferty „Dodatek“ kie koła znajomości. Stałe zastępstwo re Ez 38588 
Piotrkowska 70/do 5 pp. i 7—9 Św. niewykluczone, Zgłoszenia Oddział 5 wzm Josy 
(róg Traugutta) obligacii Gospodarczy Zakład Kredy- 8 | — JAG ER m 
Tel 181-83 towy. Lwów. Wałowa lla. — ISAS E mw EJAN 
Przyjmuje od 8,30 użyć + PANIENKA poszukiwana do' dwuletnie BRM ESxRZŃ 
Se 10.30 rano, od I Kupno i sprzedaż go dziecka, Andrzeja_38, m. 14. 4 = |=" giLa 
DzŚzy, pps od í ZDOLNA krawcowa poszukuje pracy S ZESZE 
do A30 we w nie JUBIOKY meskie, damshw, obuwie, swew domach prywatnych. Cena przy- | E REA ip 
z KE REA try na wyplate, Piotrkowska 37, Illjstepna. Oferty „Krawcowań. 7 B SPRA 
oczękalnik dia toć weiście. I piętro, MŁODA energiczna wychowawczyni Kia g NC | RU) 39 
a a SDEROWA |REPLEKTUJD na 2 warszłały koloz|przyjmie kondycję do dzieci do lat 10MM S3824 
p rowe angielskie 36 cal. Oferty subjna bardzo dogodnych warunkach. ($i a — = 
KiW SR Wit”. 4 Dzwonić_206-53. 8 SOSGE 
jJOZDOBY kotyliońowe, marki, para- POTRZEBNA podroczia do pracownijję Ca CEIARE 
Dr. med. nikt, czapki i ne niespodzianki pole-|XOrsetów, Mandel, Zakątna 40. 4 az ZŻEŃ 
2? Woźnica, Piotrkowska 126, tel.|KOBIECIE samotnej wzamian za sprzą WA 
Niewiażski >=" $ Stowarzyszeniom rabat, ___4 tanie sklepu E ELĘC go zaje 6444 
szkania, świa p. opa iadomo c R 66060900600006000 
powrócił Andrzeja 58, m. 1 Kiersz, > e 


"Sala Fuharimonji 


Narut wicza 20 


Sobota. dnia 7-go lutego 1931 r. 


jazd 98, oraz w cukierniach Piątkowskiego, róg ul Nawrot i Piotrkowskiej. 
„Eryk" róg 6-40 Sierpnia i Piotrkowskiej. 


w lirmie 


2 ORKIESTRY 2 


JJIUMEBLOWANY pokój z niekrępują- 2 © r p e 

cem wejściem zaraz do wynajęcia, eA 
Mann, Piotrkowska 10. L f, wystawami 1) na Bałuckim Rynku, 
NIEKRĘPUJĄCY zupełnie pokój wszet|o) na Górnym Rynku _ poszukiwane. 
kie wygody. tamże Wykwintne A j Oferty do „Republiki“ „2 sklepy“, 
manie tanio „Solidny“ „Republik 22% — 
NA GARCONIERĘ Roku eleg. ume- | ZGUBIONO wieczne pióro (niezam- 
blowanego z niekrępującem wejściem knięte) koloru zielonego marki „Par- 
poszukuję sub: „Wygodne” do adm. _ ker“. Uczciwy znalazca zechce zwro- 
POKÓJ  niekrepujący umeblowany (CIÉ Za wynagrodzeniem „Spiro, Gdań- 
słoneczny oddam lepszym panom UCI IAN AA R a 
Piotrkowska 145—34 4 RE pies angielski gonerman x 
POKÓJ do wynajęcia umeblowany d!ajiei rasy Z czerwoną wstązką. Wiado- 
l osoby up małżeństwa, Piotrkow-|"oŚĆ ul. „gdańska 152 u dozorcy za 
ska 112. m. 4|Wynecradzanien „A 


ŁADNY skal 


SALA FILHARMONJI _ 
PONIEDZIAŁEK, dnia 9-go istęgo 
1931 r. o godz. 8.30 wicecz. 


Pożegnalny koncerf 


AROBER 


Znakomita artystka teatru „HABIMA“ 
po cenach popularnych. 


W programie: 
2 jednoaktówki I. L. PERECA 


„PO POGRZEBIE“ | „WYRZUT“ 
Nowe scenki uliczne, - Nowe pieśni ludowe. 
Nowe melodje chasydzkie, 


umeblowany z niekrę- 
pującem wejściem i telefonem tel 
1215-16, Al. 1-go Maja 15, fr. I p. 4 
POKÓJ umeblowany dwuokienny, wyj 
gody, telefon, z kurytarza do wynaję- 
acia Andrzeja 7, m. 8 front. 4 
"M | GARSONIERA (z klatki "schodwej) u- 
gi meblowana do wynajęcia. Wiadomośc 
NA w Biurze, Piotrkowska 93, m. 9 fr. 
JIPOKÓ.J umeblowany, niekrępujący od- 
am, Panu, Wiadomość: Zachodnia 65, 
jm. 3 do 4-ej. 4 


Zdrojowiska | 
EEEE OFE UNESE EEN) 


||. ŚRÓDBOROWIANKA*, Pierwszorzę: 
dny zakład wypoczynkowy w Śród- 
Biborowie pod Otwockiem. czyniąc za: 
Mldość nakazowi chwili. zniżył cenę do 
zł. 18, Lekarz w zakładzie, Kuchnia 
ROOOCA, Telefon, Warszawa pod- 
miejska I, Śródborów. 2 


Nauka i wychowanie 


Przedszkole 


Marii Wesołkówny: 
ul. Piotrkowska 84 .; 


dla dzieci od lat 4ch z kon. 
wersacją francuską, Badr. 
i piastyką 


Opłata <= niesięcznie. 


Zapisy na II półrocze codziennie 
od godz. 9-ej do 2-ej 


Bilety od zł. 1.— do zł. 5-ciu nabywać moż- i: 
na w Kasie Filharmonji 


ZAM: 


OGŁOSZENIE. 
Sędzia Komisarz nadzorowanej firmy I. Sie- 
nicki w Łodzi przy ul. 6-go Sierpnia Nr. 7, po- 
daje do wiadomości, że zgodnie z paragraiem 


50 Rozp. Prez. Rzeczypospolitej z dn. 23-g0 Zagubione dokum. 
grudnia 1927 roku (Dz. Ust. Nr. 3/28) termin 

ogólnego zgromadzenia wierzycieli powyższej » 

firmy wyznaczony został na dzień 24 lutego “IP. KARO, zam, przy ul. 6-g0 Sierpnia 


*|Nr. 30, zgubił kwit kaucyjny z Blek: 
trowni Łódzkiej. 
DBOÓKNSZTAJN Chil, Kamita, 2 z, 


1981 r. 0 godzinie 10-cj rano w sali Wydziału 
Handlowego Sadu Okręgowego w Łodzi, Plac 
Paprowsklega Nr.5, u 

dział w ogólnym zgromadzeniu mogą wziąść 
wszyscy wierzyciele wpisani na listę przez nad 
zorcę sądowego. Porządek dzienny obejmuje: 
1) sprawozdanie nadzorcy sądowego, 2) odczy- 
tanie propozycji układowych. 3) głosowanie nad 


SP. Z OGR, ODP. 


> przyjmie od zaraz kilk awymownych 


Y w poważniejszem wieku do pracy 


P. P. w Łodz 


SLAMA Szpilman, e metrykę u- 
rodzenia, Piotrkowska 79. 4 


rodzenia, Piotrkowska Nr. (2. os 
propozycjami układowemi. Wierzyciele, któ- H ewnętrznei, wysoki doch*d zapew- gjANGIEL Henryk, Tuszyńska 155 Choj 
rzyby nie mogli przybyć na ogólne zgroma: niony, później awans i slaia posada legitymacię wyd. przez P. 


ny zgubił | 
U. P. P. za Nr. 41778. 


ZAGINĘŁA książeczka wojskowa z 
portfelem i wekslami na 500 zł. na imię 
bolesław Dobrzyński, zam. w NOT 


` TECHNICZKA dentystyczna sąamodzielļürowieę, ulica Kościelna Nr. 43. 


© na przyjmie posadę na bardzo dogoa- , 000% 
WIN nych warunkach. Dzwonić 206-53. ~ 8| 2000000 ee 


"b Zgłosz:: 


środn i aa od 10—12 
3- A 


dzenie, mogą przesłać swe głosy na piśmie, jed 
sa Ria Łódź, Ceńielniana 40, I p 


nakże podpis na takiem piśmie winien być po- 
p sviauczony urzędowo. 
Sedzia Komisarz: JÓZEF JABŁKOWSKI. 


specjalista cho "GŁUCHOTA uleczalna. Wynalazek Eu 
rób skórnych wnja zademonstrowany specjalistom, 
wenerycznych Rozmaite „suwa przytepiony słuch. szum, ciek- 
i,moczopłciowych — ( ) jise Hesam SZA POKONANIA 
, Andrzeja 5 LOKAL: (sklep) z telefonem tanio Żądajcie bezpłatnej pouczajacej bro- 
2 Tel. cza sprzedam, Piotrkowska 107, w po-|MANICURE wykwintny 8U gr., Kiotrazury, Adres: EUFONJA, Liszki, k;Kra 
Przyjmuje od 8—11 dWórzu. Dozorca wskaże. „5|kowska_Nr._60 u fryzjera w podwórzu kowa. 
i od 5—9, w niedzie ODDAM pokój umeblowany z niekrę- UNIEWAŻNIAM T STD skradzione 3 wekslclęp 
le i święta od 9—1 pującem wejściem, Skwerowa 13. front blanko po 100 złotych wystawionych ; 
Oddzielna pocze- [JI] piętro. telefon 184-87. 4jprzez Roberta Maroszka, żyrowaneję 
kalnia dla ZE SKLEP frontowy: 0, iednym uono et Helene Maroszek. _B. Koźmin, | *= 
oknach na ul. Piotrkowskiej (pomię-| PRDECZNE Bóg zapłać Panu Dokto- 


rowi J. Margwesowi. Al, Kościuszki 9 
- LLL Eo Sie Republiki |A za wyleczenie mi oczu. Misiak tys 
4j 1 


TE ERN 1 ewent. 2 pokoic CHIROMANTKA słynna Marniona 
4 pokoje sloneczne 


Prńczochy jedwanng 


iinne, suknie trikotinowe it p. 
przy muje do reperacji. 
ul, 6-go Sieronia 76, lll piętro. 
Tanio, bo w prywatnem mieszkaniu. 


i 


z  wszelkiemi wygodami.|przepowiada przyszłość, teraźniejszość 


Wiadomość u d y Zak rady i wskazówki, 6-go Sierpnia 18, 
a Bachna 13 DANIO! aaa ATAR E a T L DCI 
ogam e e 

II ietro w czystym Wany, świeżo wyremontowany do wy'PRZYBŁAKAŁ się duży pies wyżeł, 

starym domu przy Najęcia. Andrzeja 46, m. 7, front. _ 4Odebrać Piotrkowska 120, Spychała. 

tramwaju_ poszuki- DO: WYNAJĘCIA ładny RH JEUNE fille fera connaissance poi 

wane. — Zgłoszenia pokój z utrzymaniem lub bez Nawrorconversation francaise, anglaise ou |$ 


tel, 223:60 w. 2-5pp. 34, m. 4 espagnol „Girl', 


| a 


ZER Z WEJ EZ WMWRRCSH 7 NEA KAY WIEZA ; ; x = 
Wydawca: Wydawnictwo „Republika“, Sp. z ogr. odp. Redaktor odpow. Waclaw Smólski, W druk. „Republiki“, sp. z ogr. odp. w Łodzi, Piuurkowska 49 i 64. 


t 


he fa ne xls 4114 


bił legitymację miesięczną wyd. przez 
P. U. Lodzi. + 


ac R 


